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1 pkt. 2 Konstytucji Pol­
skiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej Rada Państwa po­
stanowiła zwołać czwarta 
sesję Sejmu V kandencji z 
dniem 31 października 1970 
roku.

Przewodniczący 
Rady Państwa 

(—) Marian Spychalski 
Sekretarz 

Rady Państwa 
(—) Ludomir Stasiak

Data pierwszego w sesji je­
siennej posiedzenia Sejmu Pol­
skiej Rzeczypospolitej Ludowej 
ustalona zostanie przez Prezy­
dium Sejmu i podana do wia­
domości w późniejszym termi­
nie. (PAP)

Unikalne zdjęcia
powracającej „Sondy-8“

Naukowcy z Instytutu Astro 
nomicznego im. Szternberga 
kontynuują eksperyment wy­
sokościowego określania para­
metrów ruchu stacji automaty 
cznej „Sonda-8”. Jak poinfor­
mować kierownik prac nad ob 
serwacją stacji, w nocy z 24 
na 25 października w obserwa 
tor i urn wysokogórskim w Ka­
zachstanie uzyskano, przy po­
mocy aparatury optyczno-foto- 
telewizyjnej, unikalne zdjęcie 
powracającej na Ziemię .,Son- 
dy-8”. Zdjęcie zrobiono z od­
ległości 348 tys. km. Z dużą do 
kładnością określono koordy­
naty stacji automatycznej. 
Zdjecie dokonane tej nocy jest 
rekordem jeśli chodzi o odleg­
łość fotografowania sztucznych 
ciał kosmicznych przez środki 
optyczne. (PAP)

Min. Fauzi: wysoka sprawność egipskich sił zbrojnych 
Reorganizacja palestyńskiego ruchu oporu

Rząd ZRA o sytuacji na Bliskim Wschodzie
Egipski minister wojny, generał Fauzi wygłosił przemowie 

nie na forum Komitetu Centralnego Arabskiego Związku So­
cjalistycznego, a fragmenty tego wystąpienia zostały opubli­
kowane przez poniedziałkową prasę kairską.
Generał stwierdził, że egip­

skie siły zbrojne są w pełni
przygotowane na 
nie zdradzieckich 
Izraela.

Armia egipska

udaremnie- 
zamysłów

wykazała
swą sprawność zestrzeliwując 
dużą liczbę nowoczesnych sa­
molotów izraelskich w okresie 
bezpośrednio poprzedzającym 
wejście w życie rozejmu. Mi­
nister dodał, że armia ZRA 
jest zdecydowana wyzwolić 
ziemię arabską i zlikwidować 
skutki izraelskiej agresji.

W niedzielę odbył® się po­
siedzenie rządu egipskiego, 
któremu przewodniczył pre­
mier dr Mahmud Fauzi. Trwa­
ło ono 3,5 godziny. Gabinet e- 
gipski rozpatrzył sytuację po­
lityczną i wojskową na Bli-

skim Wschodzie, jak również 
sprawę mobilizacji wszelkich 
potencjałów. Przedyskutowano 
również sprawozdanie przeby­
wającego na sesji ONZ egip­
skiego ministra spraw zagra­
nicznych Riada w sprawie po­
stępu dyplomatycznych wysił­
ków w celu osiągnięcia poko-
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Bogaty program Dni
Filmu Radzieckiego

Centralny Turniej Młodych
Mistrzów Techniki

I nagroda poznańskich wynalazców

Wczoraj w Warszawie w Zarządzie Głównym NOT nastą­
piło uroczyste podsumowanie organizowanego przez Zarząd 
Główny ZMS, CRZZ i NOT, T urnieju Młodych Mistrzów Tech 
niki za rok 1969 oraz ogłoszenie wyników krajowego finału

A. Gromyko 
w W. Brytanii

Do Londynu przybył w po­
niedziałek z Nowego Jorku mi 
nister spraw zagranicznych 
ZSRR. A. Gromyko. Składa oń 
w Wielkiej Brytanii 3-dniową 
wizytę oficjalną. (PAP)

j Wojewódzka inauguracja w Poznaniu

Projekcją nagrodzonego na tegorocznym Międzynarodo­
wym Festiwalu Filmowym w Karłowych Yarach filmu „Nad 
jeziorem” Sergiusza Gierasimowa zainaugurowane zostały 
wczoraj w Poznaniu Dni Filmu Radzieckiego. Przed projek­
cją w kinie „Bałtyk” odbyło się zebranie organizacyjne Ko­
mitetu Obchodu Dni oraz przedstawiono ich program.

turnieju tegorocznego.
Z zadowoleniem odnotowuje 

my zdobywców I miejsca: ze­
spół wynalazców z Poznań­
skich Zakładów Farmaceutyce 
nych „Polfa”. Ich dzieło to szli 
fierka do obróbki nici chi­
rurgicznej (katgutu). Wśród na 
grodzonych znalazł się także 
wynalazca z Zakładów Metalo 
wych „Stomila” w Środzie 
Wlkp., Stanisław Tomaszew­
ski. Wysokością efektów eko­
nomicznych — 10 milionów zł 
rocznie — wynalazek „Polfy” 
zdystansował rywali z Warsza 
wy, Lublina czy Gliwic. W na 
szym województwie, i gdań­
skim, turniej cieszył się naj­
większą popularnością. Sukces 
nie jest więc przypadkowy.

Wynalazcy z „Polfy”, oraz ich
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Uczestnicy turnieju 
u J. Cyrankiewicza

Wczoraj w godzinach połud- 
ilowych laureaci Turnieju

Młodych Mistrzów Techniki zo 
stali przyjęci przez członka 
Biura Politycznego KC PZPR, 
premiera Józefa Cyrankiewi­
cza. W czasie spotkania młodzi 
robotnicy, technicy i inżynie­
rowie przodujący w ruchu wy 
nalazczym i racjonalizator­
skim poinformowali o dorobku 
turnieju i wynalazczości w 
swoich zakładach pracy.

Nowoczesna

Zakończenie konkursu chopinowskiego

Amerykanin G. Ohlsson 
laureatem I nagrody

Najlepszy z Polaków P. Paleczny — trzeci
Znamy już nazwiska laureatów VIII Konkursu Chopinow­

skiego — pisze sprawozdawca PAP red. Hanna Frenkiel. 
Nim jednak ogłoszono wyniki, uczestnicy konkursu i ich ro 
dżiny oraz melomani przeżyli godziny najwyższego napięcia i 
emocji rosnących w miarę wydłużania się czasu oczekiwania.

Była godzina 2,15 z soboty 
na niedzielę, kiedy ciekawości 
wszystkich nareszcie stało się 
zadość. W pokoju obrad jury, 
sekretarz sądu konkursowego 
Zbigniew Szymonowicz obwieś 
cił wyniki nocnej debaty. Zwy 
cięzcą został Amerykanin Gar 
rick Ohlsson, którzy otrzymał 
złoty medal i 40 tys. zł. II miej 
sce zajęła Japonka Mitsuko 
Uchida zdobywając srebrny me 
dal i 30 tys. zł. Najlepszy z poi 
skiej ekipy okazał się Piotr Pa 
leczny, któremu przypadła w 
udziale III nagroda — srebrny 
medal i 25 tys. zł., IV nagrodę 
(20 tys. zł), otrzymał inny przed 
stawiciel USA — Eugene In-
djic, V (15 tys. zł) 
pianistka Natalia

radziecka
Gawriłowa

Na zdjęciu prawym: gratulacje
dla zdobywcy I miejsca, amery­
kańskiego pianisty Garricka 

Ohlssona.
Na zdjęciu lewym: zdobywca III 
miejsca Piotr Paleczny z dyrygen 
tern Andrzejem Markowskim (z 

lewej).
CAF — fot. Szyperko

i VI (10 tys. zł) nasz najmłod 
szy reprezentant Janusz Olej­
niczak. Ponadto przyznano 
sześć regulaminiowyeh wyróż- 
nież po 5 tys. zł, które zdobyli 
w kolejności uzyskanych pun­
któw; Emanuel Ax (USA), Iku 
ko Endo (Japonia), Ivan Klan- 
sky (Czechosłowacja), Alain 
Neveux (Francja) i Irina Smoli 
na (ZSRR). Przewidziane regu 
laminem nagrody, specjalne po 
10 tys. zł za najlepsze wyko­
nanie mazurków (nagroda Pol 
skiego Radia) otrzymał Garrick 
Ohlsson, natomiast za polone­
za — Piotr Paleczny (nagroda 
Tow. im. Chopina w Warsza­
wie).

Ponadto przyznano wiele na 
gród dodatkowych ufundowa­

nych przez osoby prywatne oraz 
instytucje.

Piotr Paleczny, jako najlepszy 
polski uczestnik, otrzymał na­
grody ufundowane przez: Witol 
da Małcużyńskiego (25 tys. zł), 
dr Juliana Godlewskiego ze 
Szwajcarii (300 dolarów oraz 
srebrna taca), córkę zmarłego
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Nowe kontyngenty wojsk 
sajgońskich w Kambodży
Rzecznik wojskowy reżimu 

południowowietnamskiego pa­
dał w poniedziałek w Sajgo- 
nie, że 6 tys. żołnierzy sajgoń­
skich i najemników podjęło no 
we operacje militarne we 
wschodniej części Kambodży. 
Oddziały reżimowe przekroczy 
ły granicę w niedzielę, podej­
mując pacyfikację terenów 
przygranicznych. Do starcia z 
kambodżańskimi siłami wyz­
woleńczymi doszło 2 km od 
granicy, w pobliżu plantacji 
kauczuku Mimot. Plantacja ta 
była terenem starć w maju i 
czerwcu, gdy do Kambodży 
wkroczyły oddziały amerykań­
skie. W czasie niedzielnych 
walk 5 żołnierzy południowo- 
wietnamskich zostało rannych.

Do starć doszło również w 
poniedziałek rano w innym re 
jonie Kambodży zwanym „dzio 
bem kaczki”.

W nocy z niedzieli na ponie­
działek patrioci przeprowadzi­
li godzinny zmasowany atak

Film „Na jeziorem” należy 
do nielicznych zajmujących się 
problematyka współczesną. O- 
po-wiada o sprawach zanie- 
czyszczeń dokonanych przez 
człowieka w jedynym w swo­
im rodzaju zbiorniku wodnym, 
jakim jest jezioro Bajkał, po­
dejmuje więc tak dziś aktual­
ne sprawy ochrony naturalne­
go środowiska ludzkości. Pozo 
stałe 9 filmów, które zostaną 
pokazane w okresie trwania 
Dni (od 26 bm. do 8 listopada) 
tematyką sięgają często do hi­
storii Kraju Rad. Wiąże się to 
z założeniem, iż Dni stanowią
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Nagroda Nobla 
w dziedzinie ekonomii
Szwedzka Królewska Akade 

mia Nauk przyznała tegorocz­
ną nagrodę Nobla w dziedzinie 
nauk ekonomicznych profeso­
rowi Paulowi A. Śamuelssono- 
wj z Instytutu Technologii sta 
nu Massachusetts (USA), za 
prace w dziedzinie „rozwoju 
statystycznej i dynamicznej te­
orii ekonomicznej i za aktyw­
ny wkład do podnoszenia po­
ziomu analizy w naukach eko­
nomicznych”. (PAP)

przetwórnia w Pińczowie
Zakłady Przemysłu Owocowo-W* 

rżywnego zbudowano w Pińczowie 
nad Nidą. Nowa przetwórnia owo­
ców i warzyw wyposażona jest w 
nowoczesny tunel zamrażalniezy 
„Eskimos” wykonany na pod­
stawie dokumentacji opracowanej 
przez polskich specjalistów.

Zakłady produkować będą po­
nad 16 tys. ton wyrobów rocznie 
m. in. soki, nektary, dżemy, kom­
poty. płynny owoc, koncentraty i 
konserwy owocowo-warzywne.

PAP

Z okazji 25-lecia ONZ

artyleryjski 
zgrupowanie 
ła Lon Nola 
Taing Kouk.

na 20-tysięczne 
żołnierzy genera- 
w rejonie miasta
(PAP)

27 bm. będzie zachmurzenie 
zmienne z drobnymi opadami. 
Temperatura maksymalna w gra­
nicach od 6 st. do 10 st. Wiatry 
umiarkowane i dość silne, zachód 
nie.

Czy stutysięczniki będą 
bezpiecznie wpływały na Bałtyk?
Pionierskie badania polskich specjalistów

Wizja statków o nośności 100 tys. ton w polskiej flocie sta­
je się coraz bardziej realna. Przemysł stoczniowy zgłosił już 
gotowość ich produkcji, a niedawno ogłoszona decyzja bu- 
dowry w Gdańsku nowego rejonu portowego wyjaśnia spra­
wę obsługi kolosów.
Decyzja ta powzięta została 

m. in. w oparciu o dokonane 
przez polskich specjalistów ba 
dania, dające odpowiedź na py 
tanie, czy stutysięczniki będą 
mogły wpływać na Bałtyk. 
Odpowiedź jest w zasadzie po­
zytywna.

Hydrograficzne badania cieś 
nin duńskich, stanowiących nie 
tylko wąskie, ale i „płytkie 
gardło” przeprowadził w okre 
sie od czerwca do nołowy paź­
dziernika br. zespół, złożony ze

specjalistów Gdańskiego Urzę­
du Morskiego, Instytutu Mor­
skiego, Wyższej Szkoły Mor­
skiej w Gdyni i PRO.

Według opinii władz duń­
skich, sytuacja nawigacyjna w 
Wielkim Bełcie pozwala na 
bezpieczną żeglugę statków o 
zanurzeniu 13 m. Polska anali 
za stwierdza, że granicę tę moż 
na podnieść do 15 m, pod wa­
runkiem dodatkowego oznako 
wania trasy. Zanurzenie stu-
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Ogólnopolskie 
seminarium studenckie

26 bm. rozpoczęło się w War­
szawie 2-dniowe ogólnopolskie 
seminarium poświęcone 25-let 
niej rocznicy działalności ONZ. 
Organizatorem seminarium 
jest Studenckie Stowarzysze­
nie Przyjaciół ONZ w Polsce.

Otwarcia obrad dokonał 
przewodniczący Komitetu Ob­
chodów 25-Iecia ONZ w Pol­
sce prof. Zbigniew Resich. 
Wśród gości obecni byli m. in.: 
zastępca kierownika Wydziału 
Zagranicznego KC PZPR — 
Bohdan Lewandowski, przed­
stawiciele MSZ i PISM.

Podczas seminarium młodzież a- 
kademicka zapozna się z rolą ONZ 
we współczesnym Swiecie, a także 
z osiągnięciami organizacji i jej 
agencji wyspecjalizowanych.

Wykład poświęcony roli ONZ we 
współczesnym świecie wygłosił B. 
Lewandowski.

W drugim dniu seminariom omó 
wionę będą problemy młodzieżo­
we w działalności ONZ oraz udział 
młodzieży w życiu współczesnego 
świata. (PAP)

Bez przedstawiciela CDUICSU
Jak podaje agencja DPA, powo­

łując się na poinformowane źród­
ła, opozycja chadecka w Bundes­
tagu odmówiła wydelegowania 
przedstawiciela CDU/CSU, który 
miałby towarzyszyć ministrowi 
spraw zagranicznych Walterowi 
Scheelowi w jego podróży do War

Dych spraw: przyjęcia W. Bryta­
nii do EWG i zadrażnienia stosun 
ków gospodarczych USA — EWG. 
W sesji biorą udział ministrowie

szawy na rokowania Polską.

Spotkanie R. Nixon- N. Ceausescu
Wczoraj w Waszyngtonie prezy­

dent USA R. Nixon spotkał się z 
przewodniczącym Rady Państwa 
Rumunii N. Ceausescu, który prze 
bywa w Stanach Zjednoczonych w 
związku z jubileuszową sesją ONZ.

Ministerialna sesja EWG
W Luksemburgu rozpoczęła się 

wczoraj dwudniowa sesja Rady 
Ministerialnej EWG. Obserwatorzy 
polityczni spodziewają się dysku­
sji wokół dwóch kontrowersyj-

spraw zagranicznych 
Wspólnego Rynku,

6 państw

IG

NPD w wyborach
Zachodnioberlińska organizacja 

neohitlerowskiej NPD zamierza 
wziąć udział w wyborach do izby 
posłów i rad dzielnicowych, które 
odbędą się 14 marca 1971 roku. In 
formując o tym zachodnioniemiec 
ka agencja prasowa DPA podkre­
śla, że będzie to pierwszy tego ro 
dzaju występ polityczny NPD w 
Berlinie Zachodnim.

G. Meir uda się do Kanady
Agencja Associated Press pisze, 

że premier Izraela Golda Meir, 
która przebywa obecnie w Sta­
nach Zjednoczonych uda się 1 li­
stopada do Kanady. W czasie kil­
kudniowego pobytu w tym kraju 
przeprowadzi ona rozmowy z pre­
mierem Pierrem Trudeau. .

Finał procesu F. Stangla
Proees jednego z najokrutniej­

szych zbrodniarzy hitlerowskich, 
b. komendanta obozów koncentra­
cyjnych w Sobiborze i Treblince, 
Franza Stangla wchodzi w fazę 
końcową.

Ostatnie tygodnie w tym proce­
sie wypełniły zeznania rzeczoznaw 
ców oraz przesłuchania tych świad 
ków, hyłych więźniów obozu w 
Treblince, którzy ze względu na 
zły stan zdrowia nie mogli przy­
być na proces do Duesseldorfu. 
Sąd przysięgłych udał się związ 
ku z tym na sesje wyjazdowe do 
Stanów Zjednoczonych oraz do Pol 
gid.



Pognęb dowódcy 
armii chilijskiej

Wczoraj w Santiago odbył 
się pogrzeb generała Rene 
Schneidera, naczelnego dowód 
cy armii chilijskiej, który 
zmarł w niedzielę z ran odnie 
sionych w czasie dokonanego 
przez siły prawicowe zamachu.

PAP

Ankieta w NRF
w sprawie granicy 
na Odrze i Nysie

Instytut Badania Opinii Pu 
blicznej „IFAK” w Wiesbaden, 
przeprowadził ostatnio, na zle 
cenie tygodnika „Der Spiegel”, 
ankietę na temat poglądów i 
stanowiska obywateli NRF w 
kwestii uznania ostatecznego 
charakteru granicy na Odrze
i Nysie oraz uznania 
NRD jako drugiego 
niemieckiego.

Jak potwierdzają

istnienia 
państwa

wyniki
ostatniej ankiety, postawa spo 
łeczeństwa zachodnioniemiec- 
kiego uległa w tej sprawie za­
sadniczej zmianie. „Der Spie- 
gel". powołując się na „IFAK" 
pisze. iż jest to „niewątpliwa 
zasługa przede wszystkim 
Brandta i jego partii”.

Ilustrują to najlepiej wyniki 
ankiety, zawierającej następujące 
pytanie: „Z pewności* jest wam 
znane stanowisko Republiki Fede­
ralnej. aby nie zwlekać dłużej z 
uznaniem linii Odry — Nvsv lako

Protesty przeciw flirtowi z RPA

Zapowiedź burzliwej sesji 
parlamentu brytyjskiego

ostatecznej niemieckiej.
Czy uważa pan lub pani, ił NRF 
powinna obecnie uznać, lub nie 
uznawać linii Odry — Nysy jako 
granicy?”.

Po 94 dniach przerwy we wtorek zbiera się parlament bry 
tyjski. Sesja jesienna zapowiada się burzliwie, gdyż polity­
ka obecnego rządu Edwarda Heatha spotyka się ze sprzeci­
wem zarówno ze strony oficjalnej opozycji „ parlamentarnej, 
jak również szerokiego odłamu społeczeństwa.

Na tak postawione 
proc, ankietowanych

pytanie 55 
opowiedzia-

ło się za uznaniem granicy. 40 
proc, przeciwko, a 5 nie potrafiio 
udzielić jednoznacznej odpowie­
dzi. (PAP)

Najbardziej dramatycznie wy 
gląda konflikt w kwestii sprze 
dąży broni dla Republiki Po­
łudniowej Afryki. Protesty w 
związku z zamiarami rządu na

Przygotowywano fałszywe monety

Udaremnienie oszczerczej akcji 
przeciwko rządowi w Bonn

tym odcinku rozlegają się w 
różnych środowiskach społecz­
nych. Powszechną uwagę zwra 
ca fakt, że zamiar sprzedaży 
broni RPA potępił arcybiskup 
Centerbury, dr Ramey, cieszą 
cy się dużym autorytetem mo­
ralnym i poparty przez bisku­
pów anglikańskich. Przeciwko 
planom rządu występuje 16 
różnych organizacii społeczno- 
politycznych. (PAP)

Poznański SPATiF
wybrał nowe władze
Nurtujące nasze środowi­

sko aktorskie problemy tak za 
wodowe jak i ogólnoteatralne 
znalazły się wczoraj w cen­
trum uwagi Walnego Zjazdu 
Delegatów Oddziału Stowarzy­
szenia Polskich Artystów Te­
atru i Filmu. W obradach 
wziął udział sekretarz KW 
PZPR w Poznaniu Romuald 
Jezierski. Przybyli również z 
Warszawy członkowie Zarządu 
Głównego Stowarzyszenia z 
prezesem Gustawem Holoub­
kiem. W sprawozdaniu ustępu 
jącego zarządu mocno zaakcen 
towany został dorobek „Roku 
Teatru w Wielkopolsce" wyra­
żający się zorganizowaniem 
przeglądu teatrów małych 
form oraz licznymi akcjami 
popularyzatorskimi. Uczestni­
cy dyskusji wskazywali na po­
ważne niedoinwestowanie ba­
zy teatralnej Poznania oraz na 
kłopoty mieszkaniowe akto­
rów. Gustaw Holoubek poin­
formował zebranych o pracach 
Zarządu Głównego SPATiF. 
Wyraził on przekonanie, że ro­
la stowarzyszenia aktorskiego 
będzie rosła w polskim życiu 
teatralnym. Zebrani wybrali 
nowe władze poznańskiego od­
działu SPATiF-u. Władze te 
ukonstytuują się dzisiaj. Dele­
gację . SPATiF przyjęli wczo­
raj przewodniczący Prezydium 
WRN Franciszek Szczcrbal 
oraz przewodniczący Prezy­
dium RN Poznania Stanisław 
Cozaś. (ob)

Zakończenie konkursu
Dokończenie ze str. 1

pianisty Władysława Kędry — 
Magdalenę (10 tys. zł.) oraz na 
grodę bezimiennego ofiarodaw 
cy (10 tys. zł).

Lista daiuych wyróżnień nasze­
go czołowego laureata obejmuje 
też zaproszenie przez ambasadora 
Francji na pierwszy recital w no­
wej sali czytelni francuskiej w

Po naruszeniu granicy
Protest rządu ZSRR 

wobec USA
Rząd radziecki złożył w po­

niedziałek protest wobec rządu 
USA z powodu naruszenia w 
dniu 21 października przez ame 
rykańskl samolot wojskowy 
granicy państwowej ZSRR. Jed 
nocześnie opublikowano o- 
świadczenle rządu radzieckiego, 
skierowane do rządu Turcji, 
które zwraca poważną uwagę
rządu 
szenia 
ZSRR

tureckiego na fakt naru 
przestrzeni powietrznej
przez amerykański samo 

lot, Hóry przyleciał z tery-
torium Turcji. (PAP)

k* Jury Bilanse Rlcbepin m r*ci

diynarodowym Ośrodku Murye*- 
nym w Annecy w* Francji oras

Władysława Tujkę z Gdańska. Gar 
riek Ohlsson otrzymał nagrodę we 
nezuel*klej pianiatki Rosario Mar

nanie koncertu z orkiestrą. Dla 
najlepszego uczestnika Mgranie*- 
nego, którym Jest zwycięzca kon­
kursu przeznaczona jest nagroda 
CHZ „Ar* Polon*” w postaci kom 
pletu płyt oras 21 tomów „Dzieł 
wszystkich” Chopin*. Amenk**" 
skiemu pianiście, jako zdobywcy 
1 nagrody, przypadl też puchar Sto 
warzyszenia Polskich Artystów Mu 
syków.

Nagrodę Stowarzyszenia Polskiej 
Młodzieży Musycznej O tys. *1) dla 
najmłodszego finalisty uzyskał Ja 
buk Olejniczak, który również ja­
ko najmłodszy spośród sześciu la­
ureatów otrzymał kryształowy pu

Chopinowski w Mariańskich Łaś- 
■ iaeh w 1971 r. Ufundowaną przez

Tylko dzięki przypadkowi udaremniono w Bonn, zakrojo­
ną na szeroką skalę, oszczerczą akcję, mającą na celu zdy­
skredytowanie rządu federalnego jako rządu, który rzekomo 
doprowadził państwo do ruiny gospodarczej.
Student uniwersytetu w Ko­

lonii, zatrudniony w fabryce 
metalowej Lorenza Hoffstaette 
ra w Bonn, zwrócił uwagę iż 
w zakładzie tym w najgłębszej 
tajemnicy przed pracownikami 
przygotowuje się matryce do

Dni Filmu
Radzieckiego
Dokończenie ze str. 1 

drugi etap imprez filmowych 
organizowanych w tym roku z 
okazji 100 rocznicy urodzin 
Włodzimierza Lenina pod has­
łem ..Lenin i jego dzieło w 
twórczości filmowej”.

Zobaczymy więc nowe filmy do­
kumentalne „Lenin — fakty i 
wspomnienia” oraz „Lenin — kar­
ty życiorysu", barwny dramat z 
życia Lenina pt. „Kremlowskie ku 
ranty” (na podstawie sztuki Nłko 
łaja Pogodina pod tym samym ty 
tulem), „Białe słońce pustyni” — 
barwny film przygodowy sięgają­
cy do wydarzeń z pierwszych lat po 
zakończeniu wojny domowej dzie 
j«cych się w pustyniach Dalekie­
go Wschodu, „Daleko n* zacho­
dzie" — barwny film przygodowy 
o powitaniu wywołanym przez wię 
zionych przez hitlerowców jeńców 
radzieckich na wysepce u wybrze­
ży Francji, „Trzeba przejść przez 
ogień” — dramat o tematyce woj­
ny domowej, „Szlacheckie gniaz­
do" — film oparty na powieści lwa 
na Turgieniewa pod tym samym 
tytułem z Beatą Tyszkiewicz w ro 
li głównej, „Świeć moja gwiazdo" 
— komedia współczesna i „Król 
areny” — opowieść o niedźwiedziu, 
który -uciekł z cyrku do lasn, 
gdzie jednak nie potrafił sobie po­
radzić.

Tyle o filmach premiero­
wych Dni. Jak zwvkle inne ki­
na będą w tym okresle wzna­
wiać najbardziej wartościowe 
i atrakcyjne pozycje z poprzed 
nich lat. Nadto przygotowuje 
się liczne konkursy (m. in. Drzv 
pomińamv konkurs miesięczni 
ka „Nurt” na recenzje!. wvsta 
wy, seamse dyskusyjne z pre­
lekcjami itp. (ms)

wybijania fałszywych moneto 
niezwykłej ornamentyce. Na jed 
nej stronie tej monety miały 
znajdować się tłoczone w me­
talu twarze Willy Brandta i 
Waltera Ulbrichta, a na dru- 
kiej napis „niemiecka marka 
inflacyjna” Moneta o wielkoś­
ci znajdującej się obecnie w o- 
biegu dwumarkówki była prze 
znaczona do szerokiego kolpor 
towania wśród ludności, jako 
środek agitacji przeciwko rzą­
dowi.

Zarządowi partii SPD udało 
się wywrzeć nacisk na fabry­
kanta, aby zaniechał wykona­
nia udzielonego mu zlecenia. 
Przy bliższym badaniu sprawy 
okazało się, że zlecenie na wy 
bicie owej monety udzielił nie 
jaki dr Peter Kleinst zamiesz­
kały w Westerham w Górnej 
Bawarii. Kleinst stoi na czele 
powstałego niedawno związku 
pod nazwą „Akcja oporu”, sta 
wiającego sobie za cel zwalcza 
nie polityki rządowej.

Fabrykant Hoffstaetter — jak 
się okazało — ma również pcd 
stawy do zwalczania obecnej 
polityki rządu. W okresie naro 
dowo-socjalistycznym był on 
kreisleiterem, czyli przewodni­
czącym okręgowej organizacji 
NSDAP. (PAP)

Napięcie podczas 
wyborów w Montrealu

25 bm. odbyły się wybory do 
zarządu miejskiego Montrealu, 
stolicy kanadyjskiej prowincji 
Quebec. Towarzyszyła im 
atmosfera dużego napięcia.

Dotychczasowy burmistrz 
Montrealu, Jean Drapeau uzy­
skał w wyborach przytłaczają­
cą większość 92 procent gło­
sów.

Zwycięstwo to jest uważane 
przez obserwatorów politycz­
nych za fakt bez precedensu w 
wyborach municypalnych. Po­
nadto wskazuje ono, po­
wszechnym zdaniem, że społe­
czeństwo zaaprobowało ener­
giczne kroki podjęte przez 
władze Quebecu w związku z 
aferą uprowadzenia Crossa i 
Laporte’a. (PAP)

Czy stutysięczniki 
będą wpływały

Dokończenie ze str. 1 
tyslęcznika z pełnym ładun­
kiem wynosi właśnie 15 m.

Po zbadaniu 16-milowego od 
cinka toru wodnego w okolicy 
latarniowca Gedser, podjęto 
próbę znalezienia lepszej tra­
sy. Badania zakończyły się po 
wodzeniem. Stwierdzono, że 
równolegle do używanego toru 
można wytyczyć głębszy i poz­
bawiony przeszkód nawigacyj­
nych.

Po zakończeniu badań, prowadzę 
nych na statkach „Horyzont” i 
„Czapla”, zebrane informacje zo­
stały opracowane w formie szcze­
gółowego poradnika dla dowód­
ców wielkich jednostek. Sporządzę 
no ponadto atlas zdjęć i map rada 
rnwych newralgicznych punktów 
trasy.

Pionierskie opracowanie polskich 
specjalistów ma poważne znacze­
nie nie tylko dla nas, ale i dla 
innych krajów zainteresowanych 
żeglugą na Bałtyku. (PAP)

Trzy przypadki 
cholery na Słowacji
Rząd czechosłowacki powia­

domił w poniedziałek Świato­
wą Organizację Zdrowia o wy 
kryciu 3 przypadków cholery 
na Słowacji, we wsi Vo?.any. 
Chorobę spowodował wibrlon 
„el tor”. (PAP)

Rząd ZRA o sytuacji
Dokończenie ze str. 1

jowego rozwiązania konflik­
tu.

Komitet Centralny Organizacji 
Wyzwoleni* Palestynv dokonał re­
organizacji swych sit zbrojnych I 
służb w Ammanie zgodnie z Doro­
zumieniem zawartym 13 paździer­
nika. na mocy którego stolica Jor 
tfanii, Amman. staje się główna 
siedziba Komitetu Centralnego w 
zakresie lego działalności politycz­
nej wojskowej, socjalnej 1 infor­
macyjnej.

Komitet Centralny Organizaell 
Wyzwolenia Palestyny zastani! 
dawny Komitet Centralny pale­
styńskiego ruchu oporu. Jego wła- 
dz* rozcinra się na wszystkie biu­
ra i siedziby palestyńskich orga­
nizacji partyzanckich, takie istnie­
ją w Jordanii. Niektóre z tych 
hiur w Ammanie nie zostały za­
mknięte podczas ostatnich wrtk. 
inne natomiast wznowiły swa dzia 
lalność po zakończeniu konfliktu. 
Szereg organizacji palestyńskich 
nołaczyło sie w łonie Komitetu 
Centralnego Organizacii Wyzwole­
nia Palestyny i obecnie nie ma 
już w Ammanie siedzib El Fatah, 
ani też I.udowego Frontu Wyzwo­
lenia Palestyny, a jedynie są biu­
ra KC OWP.

KONGRES BAAS
Jak donosi korespondent A- 

gencji France Presse dzisiaj 
ma rozpocząć się nadzwyczaj­
ny kongres syryjskiej partii 
BAAS. Zgodnie z tradycją miej 
sce, w którym toczyć się będą 
obrady nie zostało ujawnione. 
Wiadomo, że zbierze się 80 
członków kierownictwa krajo­
wego i regionalnego partii, któ 
rzy zajmą się w pierwszym rzę 
dzie sprawą dymisji Nur ed- 
Dina Atasiego. W toku obrad 
poruszone będą również kwe­
stie związane z rozbieżnościa­
mi między skrzydłami wojsko­
wym i cywilnym kierownictwa 
partii na tle ostatnich wyda­
rzeń w Jordanii.

AFP przypuszcza, że obrady 
trwać będą 4 dni, ale mogą 
być przedłużone. (PAP)

Sewilla nagrodę (5 ty*, »ł| dla naj 
lepszego francuskiego uciealnika 
111 etapu otnymał Alałn N«venx.

Wreazcie Paweł Chęciński (Pol­
aka) i Amerykanin Jeffrey Swann 

— Jako najlepsi uczestnicy II e- 
tapu nie zakwalifikowani do flna 
łu — otrzymali nagrody po 5 tys. 
zł. ufundowane przez przewodni­
czącą Towarzystwa Im. Chopina w 
Australii — Anielę Releher,

Słuchając werdyktu jury, laure­
aci byli naprawdę wzruszeni i 
szczęśliwi, Garrick Ohlsson wydal
głośny okrzyk radoiei, 
Olejniczak zdawał się 
rzać własnym uszom...

nie dowie- 
(PAP)

Centralny Turniej
Dokończenie ze str. 1 

dzieło znani są już naszym ezytel-
nikom obszernej publikacji
(„Glo*” z 9 września br.). Pisaliś­
my juf izczegółowo o zasadzie *ra 
cy maszyny i o znacznyeb oszczęd 
nościach (podaliśmy „tylko” 3 mi 
liony zł. rocznie), jakie przynosi, 
zastosowanie Już w produkcji, 
przy stopniowej eliminacji pry­
mitywnych szlifierek, importowa­
nych z NRF. Sygnalizowaliśmy też, 
że szlifierka „Polfy”, jako „*do- 
bywczyni” I miejsca w turnieju wo 
jewódzkim, wystartuje w central­
nym turnieju w Warszawie. Nie­
trudno było zdać sobie sprawę, te 
wynalazek jest bardzo wartościo­
wy, ale na I miejsce nie liezyliś-

iiiiiiiiiiii mmii niiiiiiim
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Koziołki1* płacę
2, 9, 10, 15, 49 (14)

' 702 Poznańskiej Grze Liczbo- 
I „Koziołki", której losowanie

odbyło sie w dniu 25 naździernika 
1970 r. wpłynęło 360.824 zakładów 
wartości 1.082.472.— zł.

Fundusz wygranych wynosi: 
595.359,—zł. Nie stwierdzono wygra 
nych I stopnia Fundusz na wy­
grane I stopnia w następnych 
grach wynosi: 50Ó.0O0,— zł.

Stwierdzono: 2 „czwórki z licz­
ba dodatkową” w kol. «2 oraz w 
kol. 85 w Poznaniu po 27.661.— zł; 
51 „czwórek” po zł 2.476.— zł: 60 
..trójek premiowanych” po 174,— 
zł: 1.781 „trójek" no 74.— zł; 1.227 
..dwójek premiowanych” po 26,— 
zł: 23.438 ..dwójek” po zł.

Na 4-cyfrowa końcówkę bande­
roli 9798 ustalono: 7 premii do 
2.500,— zł, 3 premie po 500,— zł.

Losowanie 703 gry odbędzie się 
w dniu 1 listonada 1970 r. w Po­
znaniu przed Pałacem Kultury o 
"odzinie 12.

K7249

Toto-Lotek
21, 22, 23, 44, 46, 49 (26)

Czego żąda Front 
Wyzwolenia Quebecu

Tragiczna śmierć ministra pracy Quebecu, 
Pierre Laporte’a oraz cała seria terrorystycz­
nych zamachów w tej prowincji kanadyjskiej, 
zwróciły ostatnio uwagę na działalność sto­
sunkowo nielicznej organizacji pod nazwą 
Front Wyzwolenia Quebecu. Jej głównym ce­
lem jest oderwanie Quebecu od reszty Kana­
dy i stworzenie niezależnego państwa, w któ­
rym rządy należałyby wyłącznie do osób po­
chodzenia francuskiego.

Quehec jest zamieszkały przez 6 min. obywateli
pochodzenia francuskiego potomków dawnych
francuskich osadników z XVII i XVIII stulecia) 
bądź emigrantów przybyłych po roku 1759, kiedy 
to W. Brytania opanowała zbrojnie Kanadę. Que- 
bec jest prowincją stosunkowo ubogą i dochód na 
głowę ludności jest tu o 15 procent niższy niż w są­
siednim Ontario, zamieszkałym przez ludność po-
chodzenia 
becu jest 
wincjach. 
przemyśle

angielskiego. Sytuacja gospodarcza Que- 
również trudniejsza niż w innych pro- 
Inwestycje dokonywane w tutejszym 
są dwukrotnie mniejsze niż w Ontario,

a liczba bezrobotnych wyższa o 10 procent.
Mieszkańcy Quebecu uważają, że winę za 

ich trudną sytuację ponosi rząd centralny, któ­
ry opanowany jest przez „Anglików”, podob­
nie zresztą, jak administracja państwowa. 
Obywatele pochodzenia angielskiego dysponu­
ją o wiele większymi środkami finansowymi, 
stoją na czele towarzystw przemysłowych i 
banków, podporządkowali sobie handel i 
transport. Ich przewaga zaznacza się nie tylko 
w skali ogólnokrajowej, ale nawet na terenie 
„francuskiego” Quebecu.

Wykorzystując to niezadowolenie Front 
Wyzwolenia Ouebecu rozpoczął w 1963 roku 
walkę z ..symbolami angielskiego panowania”.

Dokonywano więc zamachów bombowych w 
luksusowej dzielnicy Montrealu — Westmount, 
zamieszkałej przez Anglików, niszczono 
skrzynki pocztowe z godłami brytyjskimi oraz 
uszkodzono posąg generała Jamesa Wolfe, któ­
ry odebrał Quebec Francji.

Front Wyzwoleni* Quebecu liczył Miedwie kil­
kuset członków i „kanadyjska królewska policj* 
konna” bez większego trudu mogła zapobiec po­
ważniejszym jego akcjom, dzięki siatce własnych 
agentów, którzy przedostali się w szeregi Frontu. 
Równocześnie jednak rozwinął się Inny ruch sepa­
ratystyczny, zrzeszony w partii Quebecu pod kierow­
nictwem Rene Levesque, która odrzucała terrory­
styczne metody walki i miała nadzieję, że zdobę­
dzie władzę w prowincji drogą wyborów. Jej ce­
lem było również stworzenie niezależnego Puebecu, 
bądź też uzyskanie dla niego bardzo szerokiej auto­
nomii w formie federacji z „angielską” Kanadą.

W wyborach prowincjonalnych, jakie odby­
ły się na wiosnę br. partia jkene Levesque 
zdobyła 24 procent głosów, alfe tylko 7 spośród 
108 mandatów. Dla Frontu, którego działal­
ność osłabła na pewien czas, był to jawny do­
wód, że walka „środkanąi legalnymi” nie mo­
że zakończyć się powodzeniem. Dlatego też 
separatyści sięgnęli po bardziej gwałtowne 
metody, uprowadzając dyplomatę brytyjskiego 
Crossa i ministra pracy w rządzie prowincjo­
nalnym, Laporte’a. /

Front Wyzwoleni* Quebecu cieszący się sympa­
tią niektórych członków partii Leve*que’* podjął 
walkę nie tylko z władzami centralnymi. Uprowa­
dzenie, a później zabójstwo L> porte’* było również 
akcją wymierzoną przeciwko prowincjonalnemu 
rządowi / Quebecu, gdzie sam premier Rour*M* i 
większość ministrów są pochodzenia francuskiego. 
Front bowiem zwalcza także tych Kanadyjczyków 
pochodzenia francuskiego, którzy nie chcą oderwa­
nia Quebecu, a jedynie zrównania jego mieszkań­
ców w prawach z ludnością angielską. Program 
Bourassy — rozwoju francuskiego szkolnictwa i 
zwiększenia Inwestycji przemysłowych w Ouebecu 
— nie wystarcza członkom Frontu. Uważają oni, że 
stanowiąc część Kanady Quebec nigdy nie wyrwie 
się z „angielskiego jarzma kolonialnego”. (PAP)

Oto (jeszcze raz) jego zdobyw 
cy. Mgr inż. Zygmunt Wągrów 
skl, absolwent Wydziału Budo 
wy Maszyn Politechniki Poz­
nańskiej, w „Polfie” od 1963 
roku, od października br. pra­
cownik naukowy Wydziału 
Technologii Rolno-Spożywczej 
WSR w Poznaniu, twórca zasad 
niczego elementu maszyny (gło 
wicy nadającej nici ruch obro 
towo-posuwisty), dzięki które­
mu zrealizowano zasadę nie 
znaną dotąd w pracy szlifie­
rek. Dr Leon Pawelczyk, jeden 
z najstarszych stażem pracow­
ników „Polfy”, od wielu lat dy 
rektor zakładu, z zawodu eko­
nomista, doktoryzował się z 
technologii katgutu w Szkole 
Głównej Gospodarstwa Wiej­
skiego w Warszawie. Mgr inż. 
Jerzy Kołodziejczyk, absolwent 
Wydziału Elektrycznego Poli­
techniki Poznańskiej, w „Pol­
fie” od 1963 roku, jego specjał 
nością jest automatyka. Ma­
rian Wilczyński, technik-me- 
chanik, pracuje w „Polfie” 4 la 
ta, obecnie na stanowisku kie­
rownika Warsztatów, studiuje 
na Wydziale Mechaniczno-Tech 
nologicznym Politechniki Poz­
nańskiej.

I miejsce w Centralnym Tur 
nieju Młodych Mistrzów Tech 
niki to znaczny sukces poznań­
skiego zespołu. Gratulujemy!

(mb)

Seria katastrof
Wczoraj w rejonie Cienina Za- 

bornego (pow. Słupca ) autobus 
marki „San” (z Oddziału PKS Tu­
rek), który przewoził pracowni­
ków do Gniezna, uderzył w tył 
stojącego na szosie „Jelcza”. Pa­
sażer „Sanu" — Józef Pilarz z 
Koźmina poniósł śmierć, a siedmiu 
dalszych pasażerów tego pojazdu 
doznało ciężkich obrażeń. Z doeho 
dzeń wynika, że kierowca „Sanu” 
poprzedniego dnia pił alkohol.

Z identycznej przyczyny doszło 
ubiegłej niedzieli do wypadku "* 
trasie Krzyż — Drawsko. „San” z 
pilskiego Oddziału PKS zaczepił 
o poręcze mostu. Dwie osoby *>- 
stały ciężko ranne.

Na marginesie tych wypadków, 
do których, być może, nie doszło­
by. gdyby — zgodnie z obowiazn- 
•ncymi zarządzeniami — kierowcy 
*rzed opuszczeniem bazy zostali 
poddani kontroli przeciwalkoholo­
wej. warto przypomnieć, że nie­
dawno odbyła się narada z udzia­
łem przedstawicieli przedsię­
biorstw transportowych zakończo­
na wnioskiem: zaosłrzyć walkę z 
alkoholizmem kierowców. Realizm 
cja tego postanowienia — jak wi­
dać — jest niezadowalająca.

Ostatniej sobotv i niedzieli za­
notowano w Wlelkonolsce łącznie 
2* wynadków drogowych. 35 osób 
doznało ciężkich obrażeń, (ak)
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■ __ — DBNoj drukujemy ostami g serii artykułów, którymi rorpo- 
5 D H m B * temat: co to xnacxy dzisiaj być pol-
-------------- *kłm patriotą) Zapraszamy do dyskusji wszystkich czytełni- 

ków, szczególnie jednak mtodziei, która tyle raxy data nom 
dowody dutego zaangażowania w proponowane przez nas 
do publicznej dyskusji tematy.

Jak zwykle, chcemy nagrodzić najlepsze wypowiedzi. Utwo- 
rzyhimy więc fundusz nagród w wysokoicj 10 000 zl (funda*
forzy: Kuratorium Okrągu Szkolnego Poznańskiego, Zarząd 

----------- Wojewódzki ZMS, Zarząd Wojewódzki ZMW, Rada Okręgo­
wa ZSP, redakcja „Głosu Wielkopolskiego”). Wymienione Instytucje ł organizacje są Jed- 
noczeinie wspótorganizetorami dyskusji, propagują ją w swoich kręgach oddziaływania.

Przypominamy, że w dyskusji może wziąć udział każdy, kto do 30 listopada br. przyile 
do redakcji „Gtosu Wielkopolskiego" (Poznań ł, ul. Grunwaldzka Ił, z dopiskiem na ko­
percie: „Młodzi pałrłoci") swoją wypowiedź no temał patriotyzmu w objętold do 3 itr. 
maszynopisu bądź czytelnego rękopisu. Szczególnie założy nam na wypowiedziach, które 
napłyną szybko. Chcemy je bowiem drukować (ewentualnie we tragmentech).

W połowie grudnia ogłosimy werdykt jury, złożonego 
genizatorów, które przyzna następujące nagrody:

x przedstawłclełl wszystkich or>

I — 1500 zł
dwie II po 1000 zł
dwie III po 750 zł 
10 wyróżnień po 500 zł 
(jury może jednak dokonać Innego podziału).

Czekamy 
nąły.

więc na Wmu wypowiedzi. Odnotowujemy zarazem, to pierwsze jut wpły-

W pracy i nauce

Medyczne uderzenie na Lezionę

Tak więc próbowaliśmy 
zbliżyć się do pojęć pa­
triotyzmu, internacjo­

nalizmu, nacjonalizmu, szowi­
nizmu 1 kosmopolityzmu 
(patrz „Głos" nr 251, 253 i 254), 
próbowaliśmy określić wzajem 
ny stosunek tych pojęć, ich 
funkcjonowanie w naszych cza 
sach. Pora na konkluzje tych 
rozważań, których celem jest 
odpowiedź na pytanie: co to 
znaczy dziś być polskim patrio 
tą?

Jak już wspominaliśmy 
szczególne losy naszego naro­
du utrwaliły najbardziej w 
powszechnej świadomości ta­
kie elementy postawy patrio­
tycznej jak bohaterstwo, umilo 
wanie wolności, przywiązanie 
do tradycji, odporność na wy­
naradawianie. Te cechy były 
najbardziej cenione. I słusznie. 
One pozwoliły nam przetrwać 
jako narodowi czasy zaborów, 
wojny światowe. Oczywiście te 
cechy potrzebne są i nadal, go 
towość oddania życia za ojczy 
znę trzeba cenić bardzo wyso­
ko, albowiem tak się układają 
losy naszego narodu, że musi- 
my być gotowi na wszystko. 
Chcemy pokoju, walczymy o 
pokój gdzie tylko można, — 
alP przecież nie tylko od nas 
zależy czy nie wybuchnie no­
wy wielki konflikt światowy.

Jednakże za mało na pewno 
wydobywano na pierwszy plan 
takie elementy postawy patrio 
tycznej jak pracowitość, wy­
trwałość, dyscyplina społeczna 
i zdolność pozytywnej współ­
pracy, poszanowanie dla norm 
prawa i codzienna obywatel­
ska rzetelność, nieuleganie mi 
tom czy wreszcie wrażliwość 
na krzywdę ludzką To są te 
elementy, które w czasie po­
koju winny być szczególnie 
podkreślane, one nam przecież 
pomagają budować lepiej no­
wą rzeczywistość, pozwalają 
robić to sprawniej, dokładniej, 
szybciej. A tego nam dziś naj­
bardziej trzeba, jeśli chcemy 
dźwignąć się wyżej po drabi­
nie cywilizacji i udowodnić 
światu, że Polacy potrafią żyć 
i twórczo pracować dla swej 
ojczyzny, a nie tylko dla niej 
ginąć.

Postawy takie trzeba oczy­
wiście cierpliwie kształtować. 
Czy zawsze dobrze to robimy? 
Na pewno nie. Świeżo zwrócił 
moją uwagę taki negatywny 
przykład. W płockiej Petro­
chemii przeprowadzono ankie­
tę wśród uczestników praktyk 
studenckich na temat tego co 
sądzą o organizacji pracy na 
budowie, gdzie pracowali. Stu 
denci, którzy podkreślali do­
skonałe warunki, w jakich 
tam żyli dali takie oto — przy-

Samoloty
siejq ryz

Od dziesięciu już lat istnieje w 
Bułgarii specjalny oddział lotnic­
twa, świadczący usługi rolnictwu. 
W ubiegłym roku rolnicze lotnic­
two uprawiło około 1 800 000 ha, z 
czego 800 000 użyźniono nawozami 
sztucznymi, a 1 000 000 spryskano 
środkami chemicznymi. Z każdym 
rokiem rozszerza się działalność 
rolniczego lotnictwa. Już obecnie 
wykonuje ono ponad 25 rodzajów 
prac, a wśród nich m. in. siew 
rvżu. Obecnie metoda ta jest roz- 
powszechniona także w okręgu 
Pazardżyckim. W ciągu doby je­
den samolot zastępuję 80 siewni- 
ków. Kierownicy gospodarstw 
twierdza, że siew ryżu za pomocą 

‘ proc, tańszy,samolotów jest o 50 
niż siew ręczny.

Nieocenione usługi 
nież lotnictwo przy 
praw sadnwniczvrh i 
norośli. (Interpress)

spełnia rów- 
ochronic n- 
plantacji wi-

kładowo — odpowiedzieli. .To
nie organizacja, to śmietnik, la 
mus, bezprawie", ,duże prze-
stoję, wiele pracy bezużytecz­
nej, jedni niszczą to co inni 
zrobili", „organizacja zła, szcze 
gólnie przy pracach wykończe­
niowych, strata czasu i pienię­
dzy", „ludzie pracują tyle by 
nie umrzeć z nudów", „strasz­
liwe marnotrawstwo materia­
łów budowlanych, których 
wszędzie w kraju tak bardzo 
brakuje", „brak koordynacji i 
szacunku dla pracy — wszyst­
ko to antyorganizacja”. Moż­
na by dalej cytować ale po­
przestańmy na tym. Tak oce­
nili organizację pracy młodzi 
ludzie, którzy wkrótce ukoń­
czą studia i sami zaczną kie­
rować swoimi odcinkami pra­
cy. Czy przykład, z którym się 
zetknęli nie wpłynie na nich 
demoralizująco? Reakcja, jaką 
wyrazili w ankiecie pozwala 
przypuszczać, 
li krytyczny 

że zachowa- 
stosunek do

rzeczywistości, twórczy, uczci­
wy stosunek do pracy i obo­
wiązków. Można jednak zadać 
sobie pytanie czy wszyscy. Nic 
tak nie wpływa demoralizu­
jąco jak zły przykład. I jego 
bezkarność. Oraz rozmijanie 
się słów z czynami.

Wszelkie ideały, przykłady i 
wzorce tylko wtedy istotnie 
wpływają na działalność ludzi 
jeśli znajdują widoczne odbi­
cie w rzeczywistości, jeśli ma- 
terializują się w czynach. 
Zwłaszcza w czynach tych, 
którzy te Ideały głoszą, którzy 
za przykład się podają. Teraź­
niejszość, rzeczywistość oglą­
dana na co dzień najpotężniej 
kształtuje psychikę narodu, 
jego postawę patriotyczną.

W sprawozdaniu na V Zjazd 
partii czytamy:

„Młodzież cechuje wrażliwość 
wobec postępowania sprzecznego 
z obowiązującymi nomiatni socja­
listycznej moralności i braku zgod 
ności między słowem a czynem. 
Ta wrażliwość, właściwie ukierun­
kowana. powinna sprzyjać socja­
listycznemu wychowaniu, mobili­
zacji przeciwko antysocjalistycz­
nym postawom, przeciwko niepo- 
szanowaniu mienia społecznego, 
chuligaństwu oraz różnym nawy­
kom aspołecznym. Młodzi ludzie 
powinni stawiać znacznie większe 
wymagania wobec siebie samych.

w należytymprzede wszystkim
spełnianiu obowiązków 
pracy”.

nauce i

Wspomniana ankieta stu­
dencka potwierdza ową wraż­
liwość, dbałość o mienie spo­
łeczne, moralność. Pytanie tyl 
ko jak mają młodzi ludzie re­
agować publicznie na dostrze­
żone przez siebie braki w ży­
ciu społecznym I gospodar­
czym. Teoretycznie to wiado­
mo. Praktycznie to jest dość 
skomplikowane różnymi ukła­
dami społecznymi, w jakich 
młody człowiek żyje. Ale prze­
de wszystkim oczywiście po­
winien każdy demonstrować 
swą postawę wynikami w wy­
pełnieniu swoich obowiązków 
w nauce czy pracy. To już czę 
sto kwestia tylko własnej siły 
woli, wytrwałości I chciejstwa, 
choć pamiętać trzeba i o tym, 
że wyniki pracy zależą także 
od dobrej organizacji, o którą 
każdy walczyć powinien. Nale 
żyte wypełnianie obowiązków 
leży w interesie każdego, bo­
wiem dobre wyniki procentu­
ją awansami, nagrodami, pre­
miami. Ale właściwa postawa 
w pracy i nauce ma również 
szersze znaczenie, istotne dla 
każdego, kto nie tylko wła­
snym interesem się kieruje. 
Chodzi o państwo, którego si­
ła płynie przecież z efektów 
pracy nas wszystkich. A silne 
państwo to autorytet w świę­
cie, to atrakcyjny sojusznik, to 
dobry partner w wymianie go­

spodarczej, to coś, co warto 
mleć na uwadze. Słabe pań­
stwo się nie liczy, Idzie w za­
pomnienie, jest pomiatane. 
Dziś zaś silne państwo to prze 
de wszystkim państwo o pręż 
nej ekonomice, wysoko uprze­
mysłowione, szybko się rozwi­
jające. Do tego powinien 
chcieć się przyczynić każdy 
obywatel.

Oczywiście zdajemy sobie 
sprawę, że tak właśnie rozu­
muje 1 tak reaguje większość 
naszego społeczeństwa, że tak 
czuje również młodzież. Idzie 
jednak o to, by te pożądane po 
stawy utwierdzać, ich oddzia­
ływanie rozszerzać, postawy 
antypatriotyczne eliminować. 
Tym, którzy z zazdrością mó­
wią o czynach ojców w latach 
wojny i twierdzą, że dziś ta­
kim bohaterstwem wykazać 
się nie sposób, bo po prostu 
nie ma okazji trzeba uparcie 
tłumaczyć, że to nieprawda. 
Po prostu wtedy były inne po­
trzeby, teraz też są inne. Był 
kiedyś heroizm walki, teraz 
mamy dostatecznie dużo szans 
by okazać heroizm nauki i pra 
cy. Nikt nie może powiedzieć, 
że nie ma szansy taką heroicz 
ną postawą się wykazać. 
Zresztą warto przypomnieć, że 
bohaterowie II wojny świato­
wej też w pewnym momencie
odłożyli broń, 
cy i niejeden 
że nie tylko 
na polu walki 
tej pokojowej

stanęli do pra- 
pokazał w niej, 
do bohaterstwa 
jest zdolny. I w 
pracy na każ­

dym polu można dziś najlepiej 
zademonstrować swój patrio­
tyzm.

MIECZYSŁAW SKĄPSKI

NAUKA WOBEC PRZESTĘPCZOŚCI NIELETNICH
Rozmowa z dyrektorem Instytutu Prawa Karnego U AM

O poczynaniach naukowych na rzecz rozwiązań złożonego 
problemu przestępczołcl nieletnich rozmawiamy z dyrektorem 
Instytutu Prawa Karnego UAM w Poznaniu — doc. dr. hab. 
ALEKSANDREM RATAJCZAKIEM.

— Przestępczość nieletnich to 
problem wigżący sic zarówno z
zagadnieniami pedagog iczno-
psychologicznymi (tzw. trudno­
ści wychowawcze) jak i ze sferą 
czynników kryminogennych (al­
koholizm, prostytucja). Wymaga 
przeto opracowań całościowych, 
co « kolei pociąga konieczność 
integracji badań podejmowanych 
przez przedstawicieli azeregu ga 
łęzi nauki. Jakie aą trudności 
w tym zakresie?

— Jakkolwiek integracja ba­
dań naukowych nie budzi u ni 
kogo wątpliwości, to jednak 
jest ona w naszym kraju zja­
wiskiem wyjątkowym. Doty­
czy to również dociekań w za 
kresie przestępczości nielet­
nich. Badania poświęcone te­
mu problemowi są wprawdzie 
bardzo rozwinięte, ale cechuje 
je duże rozproszenie tema tycz 
ne i brak koordynacji. Są to 
przeważnie badania cząstko­
we. fragmentaryczne, prowa­
dzone przy użyciu różnych me 
tod badawczych, obejmujące 
różnorodne zagadnienia, pod ej 
mowane najczęściej przez po­
jedyncze osoby, a nie zespoły

Ostatnio władze partyjne i 
państwowe podjęły szereg de­
cyzji mających zaradzić temu 
stanowi rzeczy. Między Inny­
mi powołano instytuty, stworzo 
no warunki ustawowe do po­
woływania zespołów dla roz-

Były to dwa bardzo praco­
wite, niezapomniane dni. 

Taką opinię wydali stu­
denci poznańskiej Akademii 
Medycznej i ich naukowi ople 
kunowie, uczestniczący w 
pierwszym rekonesansie przed 
slęwzięcia „100 białych wizyt”. 
Jej organizatorami są: Zarząd 
Uczelniany ZMW przy Akadr 
mit Medycznej. studenckie To 
warzystwo Naukowe przy Ra­
dzie Uczelnianej ZSP tej uczel 
nl oraz redakcja „Głosu Wiel­
kopolskiego”.

Ideą przewodnią Inicjatywy 
jest objęcie badaniami lekar­
skimi dzieci stu najbardziej 
oddalonych od większych o- 
środków wsi. Badania te po­
zwolą z. jednej strony na udzie 
lenie doraźnej pomocy ogólnej 
i specjalistycznej, z drugiej zaś 
będą okazją do uzyskania sze 
rokiej informacji co do stanu 
zdrowia 
wiejskiej, 
dziej pod 
niedbane

dzieci I młodzieży 
Miejscowości najbar 
tym względem za- 
objęte zostaną sta­

łym nadzorem medycznym. Ze 
brane w ten sposób doświad­
czenia 1 wnioski posłużą stu­
dentom do opracowań nauko­
wych . zwłaszcza orzy pisaniu 
prac dvplomowycti.

Na pierwszą „blnlą wiry tę” do 
powiatu ostrowskiego wyjechało 
w minioną sobotę kilkudziesięciu 
•tudcr*ów pod opiekę wychowaw­
ców. Sobotni wieczór I niedzielne 
przedpołudnie upłynęły pod ma­
kiem prelekcji lekarskich oraz 
spotkań studentów t młodzieżą w 
klubach wiejskich oraz w szko­
łach. „Białe wizyty” złożono; w 
Lamkach. Jankowie Przygodzklm. 
Czachor.ich. w Pań«twowvm Tech­
nikum T,eśnvm, w 1 I II Liceum 
Ogólnokształcącym oraz Liceum 
Medycznym Pielęgniarstwa w O- 
strowle.

Prawdziwym jednak soraw- 
dzianrm miała być Lezlona— 
nieduża wioska na pograniczu 
powiatów ostrowskiego i kali­
skiego, gdzie na niedzielne po 
południe znnowiedziany był 

Biała wizyta” ma się ku końcowi. Pora na krótki odpoczynek 
przed drogą powrotną I na pierwszą wymianę dołwiadczeń.

Fot. — P. Janoszek

wiązania określonego proble­
mu naukowego, poczyniono 
zmiany w zakresie planowania 
badań itp. Wspomniane decy­
zje nie spowodują jednak za- 
sądni czego 
dopóki nie 
na niechęć 
wspólnych

przełomu dopóty, 
zostanie przelama- 

do podejmowania 
prac, u której pod- 

loża leżą nie tylko wytworzo­
ne i utrwalone nawyki, ale 
także konkretne, wymagające 
usunięcia hamulce organiza­
cyjno-techniczne. Dotyczą one 
takich spraw jak np. potrzeba 
wydatnego skrócenia czasu u- 
zyskiwania tytułów i stopni 
naukowych opartych na osobi 
stym dorobku, tworzenia z u- 
rzędu specjalnych jednostek 
naukowych powołanych do roz 
wiązania określonego proble­
mu, preferowania tego rodza­
ju przedsięwzięć w zakresie 
finansowania, awansowania

Przed kilkoma laty w Pozna 
niu czyniono próby integrowa 
ni a badań naukowych przez po 
wołanie do życia Rady Nauko 
wej do Spraw Penitencjarnych 
Nieletnich przy Prezesie Sądu 
Wojewódzkiego. Rada może po 
szczycić się pewnymi sukcesa 
mi. jednakże z różnych przy­
czyn, do pełnej integracji ba­
dań w naszym środowisku 
naukowym nie doprowadziła. 
Obecnie Instytut Prawa Karne 

wyjazd roboczy całej ekipy. W 
szczególnym napięciu oczeki­
wał tej wizyty Wit Jamry — 
tutejszy rodak, student AM, 
przewodniczący Zarządu Uczel 
nianego ZMW.

Drogą w kierunku szkoły 
ciągnęły grupy ludzi. Przed bu 
dynkiem szkolnym stal Już am 
bulans rentgenowski, przed 
którym uformowała się spora 
kolejka. To ostrowski Wydział 
Zdrowia I Opieki Społecznej 
wykorzystał okazję „białej wi-

BIAŁYCH 
l/M I Z V T

zyty” do masowych prześwie­
tleń mieszkańców Leziony.

Na niedzielne popołudnia klasy 
nkolnę zamieniły »ię w gabinety 
lekarskie, przed którymi zgroma­
dziło ilą sporo pacjentów. Najdłuł. 
K?.a kolejka ustawiła się pod 
drzwiami „oddziału pediatryczne­
go”. Tutaj pod okiem dr. Jertiego 
Warchoła zainstalowała się grupa 
przyszłych pediatrów — studen­
tów ostatnich lat AM: Danuta 
Pawlak. Leszek Milanowski. Bro­
nisław Palyt. Jadwiga Kwiatkow­
ska. Iwom Baczyk, Jerzy Słowik, 
Regina Kuchta, Alina Mróz. Ml-

Pa wiar-rosła w Bogacki 1 
czyk.

Do „gabinetu” wchodzą ze twy­
mi mamami pierwal mali pacjen­
ci. Rozpoczynają się pracowite 
„białe godziny”.

Przed „laryngologią” oczeku 
Je grupa starszych wiekiem 
pacjentów.

— Czy to tu leczą na uszy? 
— pyta podeszły w latach męż 
czyzna. Boli mnie lewo ucho, 
poza tym mam reumatyzm. 
To, panie, jeszcze od tej rany, 

go, którym kieruję, podjął ini­
cjatywę mającą umożliwić 
spotkanie się przedstawicieli 
wszystkich dyscyplin nauko­
wych zajmujących się w Po­
znaniu badaniem przestępczo­
ści. Przyszłość pokaże, czy i w 
jakim stopniu przyczyni się to 
do zintegrowania wysiłków ba 
dawczych nad przestępczością 
nieletnich naszego regionu.

— A Jak mottna by najogólniej
•charakteryzować aktualny stan
badań nad 
letnich?

przestępczoccią nie-

— Są one 
ale cechuje 
mateczne

bardzo rozwinięte, 
je rozproszenie te 

i metodologicane.
Chwalebne wyjątki stanowią: 
zespół badawczy Zakładu Kry 
mmologn PAN pod kierow­
nictwem prof. dr. Stanisława 
Batawii oraz powstały w 1961 
roku Ośrodek Badań Przestęp 
czości przy Ministerstwie Spra 
wiedlrwości.

Mimo znacznego rozprosze­
nia badań wyróżnić można kil 
ka zasadniczych kierunków. 
Do najcenniejszych zaliczam: 
badania statystyczno-kryminal 
ne Jerzego Jasińskiego nad 
aktualnymi rozmiarami i cha­
rakterem przestępczości nielet 
nich; prace — prowadzone w 
ramach międzynarodowego pro 
gra mu badań pod kierunkiem 
ministra sprawiedliwości prof.

nad
Stanisława Walczaka — 
wpływem rozwoju ekono-

Dokończenie na str. 4 

eom ją dostał w 1915 roku pod 
Verdun — mówi Adam Szy­
mański, tutejizy prezes Koła 
ZSL i Kółka Rolniczego.

Jadwiga Koaicka, starsza Już 
kobieta, narzeka na zupełny za 
nik powonienia. Rozmowie 
przysłuchują się nieco z dala 
lecz g zainteresowaniem inne 
osoby, niezupełnie jeszcze w.- 
dać zdecydowane, czy stawce 
się przed lekarskim obliczem. 
Dla mnie jest już jasne, że 
doktorzy: Bronisław Kulczyń­
ski, Jerzy Zakrzewski, Marek 
Pospieszyński. Bogdan Rydze­
wski | starsza pielęgniarka El­
żbieta Wiklińska - wszyscy z 
poznańskiej Kliniki Laryngo­
logicznej Instytutu Chorób U- 
kladu Nerwowego i Narządów 
Zmysłów, nie będą mich dzi­
siaj lekkiego życia.

Przed gabinetem «tomatn!nglez 
nym padają zwyczajowe pytania 
— bolało? Wokół fotela dentyitycz 
nego uwijają alg studentki V ro­
ku: Elżbieta Osińska I Mirosława 
Randtak, którym szefuje dr Ro­
man Molicki z Instytutu Stomato 
logii Zakładu Chirurgii Szczęko­
wej. Tutaj Jut po pierwszych od­
wiedzinach pacjentów wiadomo,
że będzie 
uzębienia 
klepaki.

Wśród

dużo ekstrakcji | że stan 
dzieci l dorosłych jest

ludzi, zgromadzonych
w korytarzu szkoły spotykam 
dr Tadeusza Paula — kierow­
nika Wydziału Zdrowia i Ople 
ki Społecznej Prezydium PRN 
w Ostrowic.

— Jak pan doktor ocenia 
sens tego rodzaju akcji?

— Bardzo wysoko, Jednakże 
pod warunkiem, że nie będzie 
to Jednorazowy „wystrzał”, że 
po jakimś czasie, nie później 
niż po roku, powtórzy się ba­
dania. To, co zostanie zrobione ’ 
dzisiaj, ogromnie ułatwi naszej 
służbie zdrowia, zwłaszcza oś­
rodkowi w Skalmierzycach, dal 
szą pracę. Chcemy stworzyć 
na podstawie uzyskanych dzi­
siaj wyników grupy dyspan­
seryjne i roztoczyć nad Lezio- 
ng szczególną pieczę. aby nie 
zaprzepaścić efektów dzisiej­
szej akcji.

„Biała wizyta” w Lezionej 
ma się ku końcowi. Przez „ga­
binet pediatryczny" przewinęło 
się 150 dzieci; 24 z nich skie­
rowano do dalszych badań spe 
cjalistycznych, 7 do poradni 
chirurgicznej, 1 do neurologi­
cznej. 6 do dermatologicznej, 2 
do okulisty, 3 do ogólnopedia- 
trycznej. Ponadto stwierdzono 
4 przypadki ogólnego niedoroz 
woju. Laryngolodzy przebada­
li 105 osób; wśród nich do le­
czenia operacyjnego skierowa­
no 20; niektóre przypadki wy­
magają leczenia klinicznego. 
Stomatolodzy wykonali 24 eks­
trakcje zębów. Sporządzili po­
nadto dokładną „fotografię” u- 
zębienia uczniów, co ułatwi 
szkole i ośrodkowi zdrowia dal 
sze leczenie.

Tak przedstawiają się wyni­
ki doraźne. Ale sens tej akcji 
jest znacznie głębszy. Mówi o 
tym opiekun Związku Młodzie 
ży Wiejskiej przy Akademii Me 
dycznej doc. dr Józef Kuczyń­
ski.

— Kadra naukowa naszej u- 
czelni zastanawiała się, jak 
wyjść z działalnością nauko­
wo-dydaktyczną poza mury 
Akademii i klinik, jak zbliżyć 
studentów do środowisk, w 
których wielu z nich będzie 
żyć 1 pracować. Udział w tego 
rodzaju przedsięwzięciach to 
świetna szkoła zarówno prak­
tyki lekarskiej, jak 1 rozbudza 
nia żyłki społecznikowskiej 
wśród studentów. To, co obser 
wowaliśmy w Lezłonie wska­
zuję nam drogę dalszego dzia­
łania. Jesteśmy przekonani, źr 
do akcji „190 białych wizyt” 
włączą się również inne orga­
nizacje naszej uczelni. Na pew 
no zaś nie zabraknie w niej u- 
działu kadry naukowej, która 
roztoczy nad nią fachową pie-

Dobry początek został zro­
biony. Nadzieję na pełne po­
wodzenie „100 białych wizyt” 
stwarzają widoczny zanal bra­
ci studenckiej j ogólny klimat 
wychowawczy wśród kadrv 
naukowej uczelni. Potrzeba je 
szcze . by stopień zaangażowa­
nia władz powiatów, do któ­
rych docierać będą „białe ekl- 
pv" był taki, jak w powiecie 
Ostrów.
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maaa Opera 
na estradzie

W naszym 
obiektywie

Duże zainteresowanie poznańskiego audytorium wzbudziło 
estradowe odtworzenie „Orfeusza i Eurydyki” Ch. W. Glucka. 
Wykonawcami trzech wieczorów (z popularnego cykłu „expres 

sowego”) byli soliści, chór PWSM i orkiestra symfoniczna Filhar­
monii pod batutą Krystyny Domańskiej-Maćkowiak. Żyjęcy w 
XVIII stuleciu Gluck słusznie uchodził za śmiałego reformatora 
muzycznego. W swych późniejszych pracach scenicznych zerwał z 
napuszonym stylem dawnej opery. Dążąc do prostoty i bezpośred 
niości ograniczył zbytnie popisy wirtuozowskie śpiewaków, wy­
posażając ich partie w melodykę o niemałym — jak na swój czas 
— ładunku emocjonalnym. Podporządkowując wszystko czynni­
kowi dramatycznemu, kompozytor ukazywał naturalną grę uczuć 
i namiętności ludzkich.

Mimo że utworów Glucka już dzisiaj na scenie raczej się nie 
ogląda, „Orfeusza" od czasu do czasu jest wznawiany na estradach 
koncertowych, jako rodzaj oratorium. Czuły i szczery wyraz mu­
zyczny nie stracił tu wiele ze swej świeżości. Bogactwo inwen­
cji, elegijny nastrój i monumentalizm formy zachowały urok 
również i dla współczesnych słuchaczy. Historia wędrówki Or­
feusza po fantastycznej krainie cieni, w poszukiwaniu ukochanej 
Eurydyki, wzrusza dziś chyba nie mniej niż 200 lał temu .

Solidnie przygotowany chór mieszany Państwowej Wyższej 
Szkoły Muzycznej śpiewał miękko i czysto. Szczególnie plasty­
cznie zabrzmiała liryka partii początkowych, a efektownie — 
„scena furii piekielnych”. Orkiestra towarzyszyła precyzyjnie 
pod dyrekcją K. Domańskiej-Maćkowiak, która całość opracowa­
ła z temperamentem, artystyczną wrażliwością, świetnie uwydat­
niając kształt rytmiczny dzieła (kontrasty tempa). W sumie: rów­
nie ciekawej realizacji „Orfeusza” po wojnie nie słyszeliśmy. W 
roli tytułowej popisywała się Barbara Figas, przedstawiając pięk­
ny głos mezzosopranowy, o pełnej średnicy i błyszczącej „gó­
rze”, chociaż dolne dźwięki skali wymagają tu jeszcze korektury. 
Młodej artystce, przecież dopiero studentce II roku PWSM, moż­
na wróżyć nie lada karierę. Eurydykę odtworzyła z zaangażowa­
niem wewnętrznym i swobodą wokalną — Bożena Karłowska. 
Partię Amora powierzono Lucynie Skałbani, śpiewającej emisyj­
nie bardzo równo i ze staranną dykcją. Słowo wstępne wypo­
wiedział Wiesław Kiser, słały komentator wieczorów „expresso- 
wych” na bieżący sezon. Dodajmy z uznaniem, że wykonawcami 
„Orfeusza" byli artyści wyłącznie poznańscy, odnosząc trzykrot­
nie znaczny sukces.

KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI

Wyścig na Łęgach Dembińskich 
kończący sezon kolarski w Po­
znaniu, wygrał w grupie seniorów 
Leszek Kluj, którego na zdjęciu 

widzimy na drugiej pozycji.

Nauka wobec przestępczości
Dokończenie ze str. 3 

micznego na przestępczość 
młodzieży; badania licznej gru 
py psychologów nad osobowo­
ścią nieletnich i młodocianych 
sprawców przestępstw oraz ba 
dania zespołu prof. Batawii 
poświęcone w głównej mie­
rze przyczynom przestępczości 
nieletnich i śledzeniu dalszych 
losów życiowych nieletnich 
przestępców.

Rola ośrodka poznańskiego 
(mam na myśli zespół pracow 
ników Instytutu Prawa Karne 
go) w tych badaniach pod 
względem ilościowym nie jest 
zbyt wielka. Zapoczątkował je 
prof. dr Tadeusz Cyprian, któ 
ry w 1956 roku opublikował 
kilka rozpraw na temat chuli­
gaństwa wśród młodzieży. Za 
gadnieniami przestępczości nie 
letnich zajmował się także 
nasz były pracownik dr Zdzi­
sław Karpiński. Obecnie doc. 
dr Józef Radzicki — kierow­
nik Zakładu Prawa i Polityki 
Penitencjarnej zajął się spra­
wą funkcjonowania ośrodka 
diagnostyczno-selekcyjnego dla 
nieletnich w Poznaniu — Sta 
rołęce. Przy okazji pragnę 
■wspomnieć, że przedmiotem 
mojego zainteresowania jest 
daałalność państwa i obywa 
teli w dziedzinie ochrony inte 
resów dzieci i młodzieży oraz 
zabezpieczenia ich przed de­
moralizacją i zejściem na dro­
gę przestępstwa.

Badania ośrodka poznańskie 
go to także bardzo interesują­
ce prace naukowe nad przestę 
pczością nieletnich prowadzo­
ne w Instytucie Psychologii 
(prof. dr Andrzej Lewicki i dr 
Bogusław Waligóra). Pedagogi 
ki (prof. dr Stanisław Kowal­
ski i mgr Janusz Włodarek) 
oraz Socjologii (doc. dr Zbig­
niew Tyszka).

kodeksy karne, w których uw­
zględniono postulaty naukow­
ców w zakresie odrębnego trak 
towania tzw. grup młodocia­
nych sprawców przestępstw 
(między 17—21 rokiem życia) 
W trwających obecnie pracach 
nad projektem — ustawy o 
zwalczaniu przestępczości nie­
letnich — wydatny udział bie- 
rze doc. dr Krystyna Daszkie­
wicz z naszego Instytutu. W 
Poznaniu na uwagę zasługuje 
realizacja postulatów wspom­
nianej już Rady Naukowej w 
zakresie postępowania z nielet 
nimi przebywającymi w zakła 
dach poprawczych oraz nauko 
we eksperymenty prowadzo­
ne przez pracowników nauko­
wych w więzieniach dla mło­
docianych w Szczypiomie (dr 
Waligóra) oraz w Poznaniu — 
Starołęce (kolejno mgr Włoda 
rek i doc. dr Radzicki).

Uważam, że istnieje pilna po 
trzeba zarówno rozszerzenia, 
zintegrowania oraz skoordyno 
wania badań, jak i podejmo­
wania dalszych coraz bardziej 
urozmaiconych prób dotarcia 
z dorobkiem badań do zainte­
resowanych instytucji.

Rozmawiał:
MICHAŁ ŁUCZAK

Remisy na boiskach piłkarskich
Towarzyskie spotkanie pierwszych reprezentacji piłkarskich CSRS 

i Polski, rozegrane w Pradze, zakończyło się wynikiem remisowym 
2:2 (0:2).

Polska drużyna grała przed 
przerwą lepiej od gospodarzy. U- 
widoczniło się to w 30 min., kie­
dy Gadocha po samotnym rajdzie 
mocno strzelił, a piłkę odbitą 
przez bramkarza skierował do siat 
ki nadbiegający Kozerski. W 39 
min. ze strzału Blauta uzyskaliś­
my drugą bramkę. Wynik 2:0 u- 
trzymał się do przerwy.

W drugiej połowie sytuacja zmie 
niła się na naszą niekorzyść, po 
przeprowadzeniu zmian w zespole 
gospodarzy. W tej fazie gry obie

Wydawać by się 
mogło, że to już 
gol. W ostatniej 
jednak chwili obroń 
ca Motoru Lublin 
zdołał przeszko­

dzić piłce w minię 
ciu linii bramko­
wej. Olimpia nie 
zdobyła upragnio­
nej bramki, a całe 
spotkanie o mis­
trzostwo II ligi za­
kończyło się remi­

sem 0:0.

bramki zdobył dla CSRS bardzo 
ruchliwy Stratil, nie bez winy na 
szej defensywy.

Po meczu, trener R. Koncewicz 
powiedział: prowadziliśmy grę do­
brze, taktycznie i fair. Na 4 do­
brze wypracowane pozycje, wyko 
rzystaliśmy 2. Nasze założenia o- 
parte na kontratakach z głębokiej 
defensywy zostały zrealizowane. 
Wyróżniam Gadochę, Kozerskiego 
i Blauta. Z zespołu jestem zadowo 
lony.

Trener CSRS — A. Rygr: Na 
mecz z Polską wprowadziłem zmia 
ny w porównaniu do składu prze­
ciwko Finlandii. Polska drużyna 
była lepszą od naszej w pierwszej 
połowie gry, a zawodnik Blaut 
nie był należycie strzeżony, co 
pozwoliło mu strzelić bramkę. W 
drugiej połowie meczu z kolei na 
sza drużyna grała lepiej. Wynik 
remisowy wydaje się być sprawie­
dliwy.

W Kluczborku zmierzyły się re­
prezentacje juniorów Polski i 
CSRS. Mecz, któremu przyglądało 
się około 2000 widzów, rozegrany 
podczas deszczu, wykazał lepsze 
techniczne przygotowanie Pola­
ków, goście natomiast byli zespo­
łem szybszym. Mimo wielu obu­
stronnych ataków wynik meczu za 
kończył się bezbramkowo.

10. Budowlani
11. Flota
12. MRKS Gdańsk
13. Olimpia Elbląg
14. Przemysław
15. Dąb Dębno
16. Darzbór

11—13 
15—15 
17—19 
10—19
U—19

9—20 
10—35

LIGA OKRĘGOWA
Polonia Piła — Polonia Pozn. 1:2 

Tur Turek — Olimpia II 4:0 
Warta II — MZKS Rawicz 3:0 

Obra — Włókniarz 5:1
Lech II — Sparta Szamotuły 3^2 

Zagłębie Ostrovia 2:0
W tabeli prowadzi zdecydowanie 

Zagłębie 21 pkt., przed Polonią 
Poznań 17 pkt. i Włókniarzem 15 
pkt.

W finałowych meczach Wielko­
polskiej Spartakiady Piłkarskiej 
szkół podstawowych, rozegranych 
w Koninie, gospodarze zwyciężyli: 
Kalisz 6:0, Jeżyce i Stare Miaste 
po 4:0. Pozostałe wyniki: Stare 
Miasto — Jeżyce 0:2, Kalisz — St. 
Miasto 2:1, Kalisz — Jeżyce 2:3.

Piłka ręczna

Dwa zwycięstwa
nad Wybrzeżem

Także ważniejsze spotkania czo-. 
łowych drużyn wielkopolskich 
przyniosły w tym dniu remisy.

W meczu o mistrzostwo II ligi 
Olimpia, po słabej grze z Motorem 
Lublin, musiała się zadowolić wy 
nikiem bezbramkowym. W dru­
gim, zaległym meczu o mistrzo­
stwo II ligi Cracovia na własnym 
boisku przegrała z MZKS Gdynia 
1:2.

W spotkaniach o mistrzostwo li 
gi międzywojewódzkiej: Przemy­
sław zremisował z Olimpią Elbląg 
1:1, Dąb Dębno z Lechem Poznań 
1:1, Calisia z Gwardią Koszalin 
0:0.

Pojedynki Lecha z beniaminkiem I ligi koszykówki nie zachwy­
ciły widowni. Powszechnie spodziewano się bardziej efektownej 

inauguracji ekstraklasy na poznańskim boisku.
Fot. (3) — K. Przycnodzki

Wyniki pozostałych pojedynków 
w lidze międzywojewódzkiej są na 
stępujące: Arkonia — Stocznio­
wiec 2:1, Bałtyk — Kujawiak 2:1, 
Darzbór — Polonia Bydg. 2:4, 
MRKS — Flota 2:2, Lechia — Bu­
dowlani 1:0.

Nadal doskonale spisują się pił­
karze ręczni poznańskiego Grun­
waldu. Oczekiwane z dużym zain­
teresowaniem spotkania z wiceli- 
derem I ligi — Wybrzeżem Gdańsk 
dostarczyły widzom sporo emocji, 
a siódemce Grunwaldu czterech 
cennych punktów. Nasi piłkarze 
ręczni dowiedli, że na czele tabe­
li nie znaleźli się przypadkowo, że 
są doskonale przygotowani do roz 
grywek. Dwa mecze wygrane z 
Wybrzeżem 22:16 i 14:13 pozwoliły 
Grunwaldowi umocnić pozycję 
przodownika.

Z sobotnio-niedzielnej serii spot 
kań I ligi warto odnotować poraż­
kę aktualnego mistrza Polskj 
Spójni Gdańsk, na własnym bo­
isku, z „czerwoną latarnią” mi­
strzostw, Gwardią Opole 22:23 
(14:11).

Najbliższym przeciwnikiem Grun 
waldu będzie w dniach 31. X i 
1. XI Anilana Łódź, (b)

Oto wyniki 7 i 8 kolejki spot­
kań oraz tabela:
Spójnia — Gwardia 14:12 i 22:23 
Pogoń — Śląsk 17:17 i 14:19 
Stal — Anilana 16:12 i 22:15

Koszykówka

Beniaminek zabrał Lechowi punkt
Niezbyt fortunnie wystartowali 

do rozgrywek mistrzowskich, na 
własnym boisku, koszykarze poz­
nańskiego Lecha. Po sobotnim, ni 
kłym raczej, jak na możliwości 
zespołu, zwycięstwie nad Górni­
kiem Wałbrzych 82:73, spodziewa­
liśmy się w niedzielę rehabilitacji 
kolejarzy. Tego samego zdania był 
również trener Haglauer. Tymcza 
sem rewanżowy mecz z beniamin- 
kiem ekstraklasy zakończył się po 
rażką Lecha 76:77. Wierzymy, że 
ten zimny prysznic zmobilizuje ko 
szykarzy Lecha, którzy przecież 
nie takim przeciwnikom stawiali 
z powodzeniem czoła.

Oto wyniki sobotnio-niedzielnej 
serii spotkań i tabela:

Wybrzeże — Legia 81:76 i 95:77 
Lublinianka — Śląsk 55:77 i 60:75

Polonia — Wisła 73:61 i 66:55 
Społem — AZS W-wa 69:91 i 64:77 
Lech — Górnik Wałb. 82:73 i 76:77

TABELA

3. AZS W-wa
4. Polonia
5. Wisła
6. Lech
7. Legia
8. Górnik
9. Lubliniank*

10. Społem
Świetną postawą

4
4

8
7 
6
5
5 
5

328—280 
301—284 
271—267 
236—293 
321—338 
297—318 
243—307
241—346

prezentują ko-

1. Wybrzeże
2. Śląsk

4 8 354—281
4 8 295—243

szykarze ostrowskiej Stali w II li 
dze. Jeszcze przed rozpoczęciem 
rozgrywek ośmieliliśmy się twier­
dzić, iż zespół ten w grupie A bę­
dzie groźnym konkurentem dla 
wielu zespołów. Dotychczasowe 
spotkania potwierdziły te przypusz 
czenia. Ostrowianie pokonali u sie 
bie Slęzę Wrocław 75:71 (32:34) o- 
ra-z Zagłębie Wałbrzych 89:74 
(38:9).

Poznańskie zespoły w II lidze 
grały ze zmiennym szczęściem. O- 
limpią przegrała z Wartą 61:68 i z 
AZS-em Toruń 66:81. AZS Poznań 
po porażce z AZS-em Toruń 52:78 
pokonał w niedzielę Wartę 72:58.

(b)

— Czy istnieje dokładniejsze 
rozeznanie wpływu prac nauko­
wych — zawierających propozy­
cje rozwiązań w płaszczyźnie 
wychowawczo-społecznej i usta­
wodawczej — na praktykę?

— Nauka, tak jak wszelka 
wiedza, wyrosła z potrzeb pra 
ktycznych i uprawianie jej o 
tyle ma sens i daje satysfak­
cję, o ile służy człowiekowi 
w skutecznym działaniu. Ale 
realizacja tego postulatu na­
stępuje najczęściej nie wprost, 
i bezpośrednio lecz przez oso­
by kompetentne, które po za­
poznaniu się z publikacjami, 
wysłuchaniu wykładu, uczestni 
czeniu w seminarium lub kon 
suitowaniu się z pracowni­
kiem naukowym — podejmują 
określone decyzje. Pozytywny 
mi przykładami są np. nowe

TABELA
1. Lechia 12 22 20—1
2. Lech 12 18 2G—S
3. Stoczniowiec 12 16 16—8
4. Calisia 12 14 19—5
5. Arkonia 11 14 13—11
6. Polonia Bydg. 12 13 19—15
7. Gwardia 11 12 14—11
8. Bałtyk 11 11 11—13
9. Kujawiak 11 10 17—12

TABELA
1. Grunwald

2.
3.
4.
5.
6.

8.

Śląsk
Wybrzeże 
Spójnia Gd. 
Pogoń Zabrze 
Stal Mielec 
Anilana Łódź 
Gwardia Opole

8 
8
8
8
8
8

8
8

14
10

9
8

6 
6

128-107 
123-111
126-120 
132-121
118-116 
113-124

132-145
115-143

W halach i na stadionach
Kolarze zakończyli tegoroczny 

sezon wyścigami w parku na Łę­
gach Dębińskich. Wśród seniorów 
najlepszy okazał się L. Kluj z Le 
cha przed swymi klubowymi ko­
legami: Konopińskim, Burkiem i 
Szopnym. W klasie juniorów 
pierwsze miejsce zajął Trajdos 
(Lech) przed Świątkiem (Stomil) i 
Plotą (Włókniarz Kalisz); w gru­
pie młodzików zwyciężył Wojtko­
wiak przed Sową, obaj z Lecha i 
Sobkowiakiem ze Stomila.

Zapaśnicy Cybiny walczący w 
stylu klasycznym o awans do I li­
gi zwyciężyli swarzędzką Unię 
5:3,5.

W derbach lokalnych Poznania 
w rugby o mistrzostwo I ligi zwy 
cięstwo odniosła Polonia nad Po- 
snanią 6:5.

Na terze żużlowym w Lesznie,

Unia zorganizowała turniej par. 
Zwy cięstwo odniosła para Polo­
nii Bydgoszcz — Gluecklich i Ka 
sa 16 pkt. przed braćmi Pawłem 
i Wiktorem Waloszkami (Święto­
chłowice) 13 pkt. Najlepszy czas 
dnia uzyskał w piątym wyścigu 
Wiktor Waloszek 81,8 sek.

Nie powiodło się młodym bok­
serom Poznania w finałowych 
spotkaniach o puchar GKKFiT. 
Drużyna Bydgoszczy zwyciężyła 
w Chełmnie Poznań 16:6, a Łódź 
pokonała Rzeszów 12:10.

Na ulicach Rzeszowa rozegrana 
została VI eliminacja wyścigów' 
motocyklowych mistrzostw Polski. 
Bardzo dobrze wypadli w niej re­
prezentanci Poznania. W klasie 50 
ccm zwyciężył Mankiewicz Unia 
Poznań, który zdublował wszyst­
kich pozostałych zawodników na 
skutek czego nie zostali oni skla­
syfikowani.

WITOLD POPRZtCKI 
MEC PRZED 
DWUNASTU

Podjechałem na Denhoffsłrasse, aby łu skorzystać z me- 
podsłuchrwanego telefonu. Oprócz centralki bowiem, w nie­
których pokojach były telefony bezpośrednie w szczelnie 
izolowanych kabinach. W pałacu na Ruhleben odezwał się 
przyjemny damski głos: zażądałem rozmowy z hrabią Kobur- 
giem.

— Kogo mam zameldować?
Proszę powiedzieć, że łem pan, który z nim rozmawiał 

w sprawie syna...
Po kilku minutach oczekiwania i kiłku jakichś prztyknięciach 

odezwał się Koburg:
— Słucham...
— Dzień dobry parni, panie Hrabio — przywitałem go tr 

przejmym fonem. — Przypuszczam, że tak, jak się niegdyś 
umówiliśmy, ma pan chęć zobaczyć się ze mną i załatwić 
sprawę syna.

— Kto mówi?
— Nie mogę trzaskać nazwiskiem, ale jest cha mnie nie do po­

myślenia, aby pan zapomniał o człowieku, którego chciał pan 
zastrzelić. Zgłaszam srę, aby panu dać dowód, że pamiętam 
o mojej obietnicy.

— Aha... tak... rozumiem... Jak pan te sobie wyobraża? 
Przysłać po pana samochód?

— Nie, panie hrabio, ja podjadę po pana zwykłą taksówką. 
— O kłóroj?
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I — O siódmej wieczorem.
| — Dobrze... proszę dać dwa sygnały klaksonem.

Trochę mnie to zdziwiło, że tak łatwo cała sprawa poszła, 
. ale — „sicher ist sicher" wpadłem do domu i korzystając z 
' nieobecności Trudy włożyłem pod marynarkę stalową koszulkę. 
| Tyle, że zdążyłem to zrobić — szczęknął zamek przy 
i drzwiach — wróciła.
• — Jak ja się cieszę, kiedy jesteś w domu przede mną.

— Ale muszę cię zmartwić, wieczorem jeszcze wyjdę; raz­
ił kaz admirała.
I — Co za rozkaz zmowo?
| — Mam jechać do MoabHo.
| — Po co?
i — Nie wiem. Kilku jedzie — zełgałem bez namysłu.

— Wiesz — powiedziała Truda — widziałam dziś Lidę. 
Szła z tym Polakiem w taaakim futrze z szynszylów, w taaakich 

I krokodylowych pantofelkach i z łaaaką miną. On chodzi koło 
i niej na palcach, ten Polak.
| — I ona jest z nim szczęśliwa: maluje się, przebiera, daie-
. na, rozbiera, a om podziwia wszystko, co ona mu pokazuje. 
' Dobrali się. Gdyby chodził koło takiej jak ty, można by mu
| przebaczyć, ale meblować się w taką głupią dziewczynę jak
• Linda i szastać pieniędzmi? Szpieg nie może na siebie zwra­

cać uwagi niczym.
Nic nie cieszyło Trudy więcej, jak rozmowa o jej przyszłym 

' macierzyństwie, z którego była dumna tak, jakby się to sidło 
w wyniku niebywałych poświęceń, bohaterstwa i szczególnej

| odwagi. To dopiero było bardzo zabawne, ale miało duży u- 
। rok.

Co mnie jednak tknęło w zadiowaniu Trudy tego dnia to 
fakt, że jakoś nie „bała się" e mnie, a nauczyłem się już jej

I obawy odczytywać na odwrót: jeśli ona się boi, to mnie nic 
i nie grozi. Natomiast jeśli ona me ma obaw — powinienem 

je mieć ja.
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W klasie do 125 ccm zwyciężył 
Kanty AZS Warszawa przed Sta- 
chowskim Unia Poznań; w klasie 
motocykli do 175 ccm najlepszy 
okazał się Armata przed Radkiem 
(obaj SHL Kielce). Wreszcie w kia 
sie maszyn do 250 ccm wygrał 
Szymkowiak Unia Poznań przed 
Chomką Cresovia Białystok.

Pięściarze Sokoła Piła pokonali 
w meczu o mistrzostwo II ligi Ma 
zura z Ełka 12:8. Najlepszą formę 
wykazują w dalszym ciągu bok­
serzy Górnika Wesoła. Zwyciężyli 
oni Unię Oświęcim 16:4 i uchodzą 
za najpoważniejszego kandydata 
do awansu.

Kadra polskich hokeistów poko­
nała w Łodzi czechosłowacką dru 
żynę Dukla Liberec 3:2. Poziom 
jaki zaprezentowali hokeiści obu 
drużyn nie zachwycił.

Bokserzy Turowa pokonali w me 
czu o mistrzostwo I ligi obrońcę 
tytułu mistrza Polski — Legię 
W-wa 14:6 i objęli prowadzenie w 
grupie „A” przed Legią W gru­
pie „B” na pozycji przodownika 
utrzymuje się drużyna Błękitnych 
— Kielce przed BBTS Bielsko.

Mistrzem Polski w. zapasach w 
stylu klasycznym została drużyna 
Wisłoki z Dębicy. W decydującym 
meczu Wisłoka pokonała Siłę My 
słowice 4,75:3,75.

Gimnastyczne mistrzostwo świa­
ta kobiet w Lubljanie wywalczyły 
reprezentantki ZSRR — 380,65 pkt. 
przed NRD — 377,75 pkt. i CSRS 
— 371,90 pkt. Polki zajęły dziewią­
te miejsce.

Pierwsze w tym sezonie między 
narodowe zawody w narciarstwie 
alpejskim przyniosły piękny suk­
ces reprezentantowi Polski, An­
drzejowi Bachledzie, wygrał on 
slalom gigant w Austrii. (x)
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świece
lampki

znicze

MHD oraz Zarządy WSS przy cmentarzach

Ę la dzień zmarłych
arged

NABĘDZIESZ WE WSZYSTKICH
SKLEPACH DROGERYJNYCH oraz na KIERMASZACH 
organizowanych w dniu 1 LISTOPADA przez Dyrekcję

we wszystkich miastach powiatowych oraz Grodzisku.
W7333

Wielkopolskie 
Okręgowe Zakłady Gazownictwa Poznań, 

ulica Grobla nr 15 

OFERUJĄ DO SPRZEDAŻY 
w ramach upłynnienia remanentów przedsię­
biorstwom państwowym i gospodarki uspołecz­
nionej — następujące materiały:

— LAMPY RADIOWE,
— ELEMENTY PÓŁPRZEWODNIKOWE, 
— OPORNIKI METALOWE WARSTWOWE 
— OPORNIKI DRUTOWE, 
— OPORNIKI OWS, 
— REZYSTORY DRUTOWE, 
— POTENCJOMETRY WARSTWOWE. 
— KONDENSATORY ITP,

Zgłoszenia przyjmuje 1 informacji udziela — 
osuał Zaopatrzenia i Zbytu Poznań, ul. Grobla 
15. pokój 221, tel. 742-21, wewn. 120 lub 214.

____________K7172

Poroża pustorogów afry­
kańskich, jaja strusia, 
pancerz łuskowca, sprze­
dam. Tel, 639-08, Wieczo-
rem. 40524g
Szablę XIX wieku, ręko­
jeść inkrustowana kością 
słoniową, pozłacana — 
sprzedam. Tel. 639-08, wie
ozorem. 40523g
Szwedzki palnik do c. o. 
na ropę z automatyczną 
regulacją, nowy — sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 40507g

Sprzedam futro piżmaki, 
grzbiety — nowe. Poznań, 
Urbanowska 34 m. 23.

40550g

• Praca • \auka
Kierowca - mechanik, pa 
lacz, przyjmie dozorstwo. 
Warunek mieszkanie. O-
ferty „Prasa”. Grun-
waldzka 19 dla 40529g.

Pomoc domową, najchęt­
niej rencistkę, trzy razy 
w tygodniu od godz. 10—18 
na Osiedlu Jagiellońskim 
— zatrudnię. Zgłoszenia: 
Matejki 3 m. 16, tel. 656-15

41278g

Sprzedam kontrabas w 
dobrym stanie. Poznań, 
Palacza 74 m. 1. 40564g
Garaż blaszany duży, wy­
dzierżawię lub sprzedam 
(Garhary). Wiadomość —
telefon 404-28. 40583g

UWAGA
hodowcy lisów i norek!
Poznańskie Przedsiębiorstwo Obrotu 

Turowcami Włókienniczymi i Skórzanymi
w P O Z N A N I U, ul. Obotrycka 61
ZAWIADAMIA, że
PUNKT SKUPU LISÓW I NOREK
będzie czynny od dnia 2. XI. 1970 •. 
w godzinach od 3—14.
W dniach od 2 do 14 będą przyjmowane 
skóry lisów i norek poza harmonogramem 

P/O zwraca jednak uwagę, że przyjmowane będą 
skóry o wykształconej okrywie włosowej.

K7072

CZĘŚCI SAMOCHODOWE
do wozów STAR i LUBLIN
do sprzedaży w drodze upłynnienia. 

Informacje w Dziale Zaopatrzenia „Energopro- 

jekt” w Poznaniu, ul. Piekary 19, tel. 734-31.
K7141

SREBRO ZŁOM
KUPUJĄ SKLEPY
„Ars Christiana*

S9 Poznań, 
ul. Wrocławska nr lu

a
ul. Mł. Gwardii nr
Kalisz, 
ul. Kanonicka nr 1
Kościan,
Rynek nr 19

ul. M Buczka nr 40
K6657

P.P. „Foto- Optyka" w Poznaniu
ZAWIADAMIA, że

przy naszym sklepie w Gnieźnie, ul. Chrobrego 14

czynny jest gabinet okulistyczny
w godz. od 8.30—10 i 15—17,

w poniedziałki od 15—17.

BADANIE WZROKU ODPŁATNE, KOSZT 40 zł.

Lekarz okulista uprawniony jest 
płatnych oraz na koszt Wydziału

do wydawania recept od- 
Zdrowia,

W7205

Samochód dostawczy War 
szawa Pick-up, stan dob­
ry, sprzedam. Cena 48.000 
zł. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 41023g.

Lokale
Warszawa centrum — M-2 
własnościowe — zamienię 
na Poznań, własnościowe 
M-4. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 40888g

Toruń! Mieszkanie M-3,
spółdzielcze zamienię

Biuro Konstrukcyjno - Technologiczne PT w Poznaniu 
ZAWIADAMIA, że 

ZESPÓŁ RZECZNIKÓW PATENTOWYCH 
ma obecnie swą siedzibę 

PRZY ULICY ARMII CZERWONEJ 28
wykonuje usługi w zakresie:

— opracowywania i zgłaszania wynalazków, wzorów 
użytkowych, wzorów zdobniczych i znaków towarowych

— badań czystości patentowej i badań na nowość roz­
wiązań technicznych,

— obliczania efektów ekonomicznych projektów wyna­
lazczych,

— ocen i ekspertyz z zakresu wynalazczości.
K7234

Samotne małżeństwo, pa­
lacze kotłowni z upraw­
nieniem, przyjmą dozor- 
stwo lub woźnych w szko 
le z paleniem. Warunek 
mieszkanie. Poważne ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 40554g.

Fortepianowej gry udzie­
la pedagog. Górczyn za 
nrzejazdem, tel. 699-51. po

Sprzedam ciągnik Ursus 
C-325, stan dobry. Jerzy 
Radziszewski. Aleksandro 
wo - Zatorz Stary, poczta

Futro piżmowce, sprze­
dam. Telefon 739-53, od

na podobne lub większe 
w Poznaniu. Oferty „Pra­
sa", Grunwaldzka 19 dla 
40586g.

Toruń — zamienię pokój 
29 m*, przynależności. .
Bydgoska — na pokój w 
Poznaniu. Oferty „Prasa”) 
Grunwaldzka 19 dla 40847g

Pracownicy poszukiwani

16. 39829g Międzychód. <0607g

godz. 17. 40637g

Samochody

S Kupno 0 Sprzedaż
Kupię butlę do gazu, szli

Motocykl Ariel 500, spiesz 
nie sprzedam. Tel. 435-97. 

40610g

Sprzedam Trabanta 600, 
stan bardzo dobry. Wlado 
mość: tel. 324-36, od godz.

Zamienię mieszkanie 2 po 
kole, kuchnia, skrytka, 
Jeżyce — na pokój, pery­
ferie niewykluczone. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 40582g.

* Nieruchomości
Okazja — sprzedam dom 
piętrowy z ogrodem za 
130 tys. zł, mieszkanie do 
zamiany. Telefon Poznań

INŻYNIERA lub TECHNIKA BUDOWLANEGO 
z uprawnieniami — przyjmie zaraz

Dyrekcja Stacji Nasienno-Szkółkarskiej w Ko- 
ciałkowej Górce, poczta Pobiedziska, powiat 
Poznań.

Pożądana jest osoba samotna. Warunki do omó-
wienia na miejscu. K7316

Dwóch czeladników do 
stolarni, przyjmę. Czem­
piń. ul. Kościańskie Przed

fierkę ręczną z 
wałkiem (biaks).

giętkim
Borow-

Fikusa ładnego, dużego — 
snrzedam. Grochowska 93

16. 40596g

mieście 13. 40577g

ski, ul. Szczęsna 4 a.
40560g

m. 9. 40631g
Do Volkswagena silnik, 
tapicerkę, przednią oś i

Małżeństwo poszukuje po 
koju poza Poznaniem, z 
dogodnym dojazdem. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 40603g.

322-06. 40568g

Potrzebna pomoc do dziec 
ka. dochodząca lub z mie 
szkaniem. Poznań, Osiedle 
Piastowskie 44 m. 20. tel.

SBL - 175, na części, ku­
pię. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 40606g 
Rubryka

Meble kuchenne, sprze­
dam. Jankowski. Poznań­
ska 8/10 m. 5, po godz. 16.

40648g

inne tanio sprzedam.
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 40598g

745-05. 40602g

Opiekę, tylko dorywcza, 
zapewniam dzieciom od 
lat 3, godz. miedzy 7—19. 
okolica pl. Wolności. In­
formacje: tel. 67-37-19, lub

Snrzedam okulary słucho 
we na lewe ucho. Wiado­
mości: tel. 44-109, godz. 
12—16. 46565g

Sprzedam okazyjnie kre­
dens kuchenny. Kowal­
ska. Poznań. Wyspiańskie 
go 20, suterena. 40646g

Kupię samochód w cenie 
około 40 tys. Oferty — 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 40614g.

Młody samotny na stano­
wisku, poszukuje niekrę- 
pującego pokoju w Sta- 
rołęce. Oferty ..Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 405!8g

Sprzedam nową willę jed 
norodzinną, budynek go­
spodarczy z garażem, ca­
łość 0,75 ha, III kl„ w 
tym sad. Idealne warun­
ki. na ogrodnictwo. Mizer 
ski, Pysząca, p-ta Śrem.

40640g

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Handlu Artykułami 
Papierniczymi i Sportowymi w Poznaniu, al. Mar­
cinkowskiego 11 — zatrudni zaraz

4 ST. MAGAZYNIERÓW do magazynu branży 
papierniczej.

Warunki do omówienia na miejscu.
Baza Sprzętu Melioracyjnego 
zatrudni zaraz —

oferty „Prasa” Grun-
1q d]a 40R77g,

Przyjmę cały, względnie 
pó< etatu dozorstwa. nai-

Sprzedam pokój stołowy 
orzech, fotele, piecyk ga 
zowv. Ul. Bogusławskie­
go 32 m. 3, po godz. 17.

41136g

Sprzedam pianino dobrej 
marki oraz wynajme ga­
raż w pobliżu Rynku Je­
życkiego. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 40655g

Warszawę górnozaworową 
po małym przebiegu — 
sprzedam. Oferty ,,Prasa" 
Grunwaldzka 19 dla 40657g

Poznań centrum — żarnie 
nię mieszkanie 2 pokoje, 
kuchnia.. pełny komfort 
— na równorzędne lub po 
dobne w Krakowie. Ofer­
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 40633g.

Kupię zdecydowanie par­
cele pod budowę domu 
jednorodzinnego lub do­
mu z warsztatem, najchęt 
niej Grunwald. Tel. 716-84 

40653g

ferty
na Łazarzu. O- 
„Prasa”, Grun-

waldzka 19 dla 40732g.
Pomoc do 2,5-letniego

Sprzedam nutrie szafiry 
standard, kotne, młodzież. 
Międzyrzecz, Łąkowa 18, 
tel. 591, po godz. 18.

1687p

Sprzedam pianino „Betti- 
ni”, Poznań, ul. Prądzyń- 
skiego 49 m. 11, godz. 
16—20. 40708g

Sprzedam tanio samochód 
ciężarowy „Praga” — na 
ropę. Luboń 4, Polna 42, 

40671g

dziecka, przyjmę. Wino­
grady 144 m. 4. 40942P

Blachy piekarnicze, skrzy 
nię. wagę, rower damski,

K7311
Środzie Wlkp.

ZASTĘPCĘ KIEROWNIKA FILII d/s transportu 
w Filii BSM - Ostrów.

Warunki pracy i ołacy do omówienia w dyrekcji 
BSM - Środa Wlkp., telefon 388. W7048

Przyjmę pracownika do 
prac w ogrodnictwie — 
Ogrodnictwo Benedykt 
Wachowicz. Plewiska - O- 
siedle, ul. Zielarska nr 15. 
poczta Poznań 18. 41003g

bibliotekę sprzedam.
Poznań, Skoczowska 15 —

Wózek dziecięcy, nowo- 
czesnv. mało używany — 
sprzedam. Czerwonej Ar­
mii 73 m. 22, godz. 16—18.

40709g

Sprzedam Mikrusa. Ga­
raż. Hetmańska 47, godz.
16—18. 40697g

Starsza samotna, weźmie 
2 panie na dużv pokój z 
używalnością kuchni w 
śródmieściu, nłatne 3 lata 
z góry. O'ertv „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 40675g 
lub tel. 67-37-19. 40675<?

Sprzedam dom i parcelę 
pod zabudowę, na Dęb- 
cu. Oferty „Prasa", Grun 
waldzka 19 dla 40689g.
Działkę z budową w Smo 
chcwicach, wykonane piw 
nice — sprzedam. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 40728g.

ruetro. 40510g Wtryskarkę pionową, to-

Zamienię nową Warszawę 
223, na Fiata 125 P. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 40712g.

Zamienię eleganckie sa­
modzielne 3 pokoje z ku­
chnią, łazienka, c. o„ kom
fort na

Sprzedam tanio suknię 
ślubna koronkową, welon. 
Jerzego 3 m. 3. 40549g

karnię stołową sprze-
dam. Adres wskaże „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
40723g.

Sprzedam samochód Ci­
troen BL 11. Poznań, Byd 
goska 26, od godz. 16—18.

40737g

mieszkania 1 
chnią, nowe 
two. drugie 
stróżostwem.

2 oddzielne 
pokój z ku- 

budownic- 
nawet ze 

Oferty „Pra
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
40875g.

Dnia 24 października 1970 r. zmarł długoletni 
i w pełni oddany pracownik naszego Zakładu

WŁADYSŁAW SOSNOWSKI
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 27 paź­

dziernika br. o godz. 9.30 na cmentarzu w Kór­
niku.

Rodzinie Zmarłego serdeczne wyrazy współ­
czucia składają
Dyrekcja — Rada Zakładowa oraz Pracownicy 

Poznańskich Zakładów Budowy Maszyn 
i Urządzeń Chemicznych w Poznaniu.

K7394

Dnia 22. X. 1970 r. zmarł po krótkich i cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św„ 
mój najdroższy mąż, kochany ojciec, teść, dzia­
dek, przeżywszy 77 lat. śp.

JÓZEF SCHMIDT 
emeryt, leśniczy 

powstaniec wielkopolski, odznaczony Krzyżem 
Kawalerskim Orderu Odrodzenia Polski, Wiel­
kopolskim Krzyżem Powstańczym Odznaką 
Grunwaldzką. Medalem Zwycięstwa i innymi.

Pogrzeb odbył się dnia 25. X. br. na cmentarzu 
w Mchach, pow. Śrem,

o czym powiadamia w głębokim smutku po­
grążona

W dniu 24 października 1970 r. po krótkich 
cierpieniach zmarł, opatrzony Sakramentami 
św., śp.

MARIAN EDWARD DANKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 27 paź­

dziernika 1970 r. o godz. 15.30 ze Szpitala Po­
wiatowego w Chodzieży.

W głębokim smutku pogrążeni
żona, synowie i rodzina

Chodzież, ul. Młyńska. 41320g

f. Dnia 22 października 1970 r. anarł, śp.

prof. dr BRUNON CZAJKOWSKI
założyciel i długoletni dyrektor b. Wielkopol­

skiego Gimnazjum w Poznaniu, 
nasz drogi, niezapomniany wychowawca, wiel­
ce zasłużony i szanowany, całym sercem oddany 
przyjaciel młodzieży.

Pamięć o Nim zachowają na zawsze 
dawni wychowankowie

Pogrzeb odbędzie się dnia 27 października 1970 
roku o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

413321?

+ Dnia 25 października 1970 r. zmarł po długich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., 

mój kochany mąż, ojciec, brat, teść, dziadek 
i pradziadek, śp.

ANTONI PASZKIEWICZ
powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się w środę, 28 bm. o godz. 
15.30 z kaplicy cmentarza na Starołęce,

o czym zawiadamia

Starołęka, Bystra 14.

RODZINA
41344g

RODZINA
Leśnictwo Mchy, poczta Książ Wlkp., pow. Śrem.

tDnia 25 października 1970 r. zasnął w Bogu 
mój najdroższy mąż, brat, szwagier i wu­

jek, śp.

WINCENTY WAWRZYNIAK
Pogrzeb odbędzie się w 

14.15 z kaplicy cmentarza
środę, 28 bm. o godz. 
na Junikowie.

W smutku pogrążona

Poznań, Mylna 17.
żona z rodziną

41341g

+ Dnia 25 października 1970 r. po długich
i ciężkich cierpieniach zmarł, opatrzony Sa­

kramentami św., przeżywszy lat 49 mój najdroż­
szy mąż i najukochańszy tatuś, śp.

LUDWIK TALOS
mistrz kamieniarski

Pogrzeb odbędzie się w środę, 28 bm. o godz. 
15 na cmentarzu swarzędzkim przy ul. Poznań­
skiej.

W głębokim smutku pogrążone
żona z dziećmi i rodzina

Swarzędz, ul. Zapłocia 8. 41395g

+ Dnia 25 października 1970 r. zmarł w wieku 
lat 88 nasz ukochany ojciec, dziadek i pra­

dziadek, śp.

STANISŁAW TISCHLER
Pogrzeb odbędzie się w środę, 28 bm. o godz.

13 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona

Poznań, Poznańska 44. 41381E

Gospodarstwo 7 ha zie­
mia, zabudowania dobre, 
zelektryfikowane, 20 km 
od Poznania, komunika­
cja PKS dobra, 100 m od 
przystanku, z powodu sta
rości sprzedam. Jan
Sobiesiak, Kałwy, poczta
Otusz, pow. Nowy To­
myśl. 40735g '■

W dniu 21 października 1970 r. zmarła, dłu­
goletnia pracownica Pałacu Kultury w Pozna­
niu

MARIA GĄSIOREK
Serdeczne współczucie 

składają
Dyrekcja, Rada Zakładowa

Pałacu Kultury w

Rodzinie Zmarłej

i współpracownicy 
Poznaniu.

K7390

+ Dnia 23 października 1970 r. zmarł po krót­
kich lecz ciężkich cierpieniach, opatrzony 

Sakramentami św., nasz najukochaszy mąż, oj­
ciec, brat

KAZIMIERZ WĄSIEWICZ 
mistrz piekarsko - cukierniczy 

odznaczony Złotą Odznaką Izby Rzemieślniczej. 
Pogrzeb odbędzie się w środę. 28 bm. o godz. 

14.30 z kościoła farnego w Ostrowie Wlkp., na 
cmentarz parafialny przy ul. Limanowskiego.

W głębokim smutku 
żona, dzieci i rodzina

4'>997e»

tDnia 25 października 1970 r. po długich i cięż­
kich cierpieniach zmarła, opatrzona Sakra­

mentami św„ przeżywszy lat 83, nasza najuko­
chańsza i najtroskliwsza matka

HELENA HANTKE
Z domu KOMENDZIŃSKA 
wdowa po prof. gimnazj.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 28 bm. o godz.
10.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążone

Poznań, Chłapowskiego 10/4.
CÓRKI

41357g

tDnia 25 października 1970 r. zakończył 
pracowity • żywot mój najukochańszy,

droższy najtroskliwszy mąż, wujek,

swój 
naj- 
brat

i szwagier, przeżywszy lat 63, śp.

ANTONI TOMOWIAK 
mistrz krawiecki 

b. więzień obozu koncentracyjnego Żabikowa, 
Oświęcimia i Buchenwaldu.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 28 bm. o godz.
13.40 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążone 
żona i rodzina

Poznań, ul. Grodziska 121. 41370g
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ISK1
POZNAŃ ”

Zakład PGR Wieszczyczyn, p-ta Wieszczyczyn, pow.
Śrem — zatrudni od dnia 1. I. 1971 r.:

— PRACOWNIKA w brygadzie oborowej z dwo­
ma pomocnikami, oraz

— 1 TRAKTORZYSTĘ - MECHANIZATORA
z 1 pomocnikiem.

Zgłoszenia należy kierować do Dyrekcji Przedsię­
biorstwa PGR Mchy, p-ta Mchy, pow. Śrem. W7237

Parcelę na granicy Po­
znania 2 ha, w tym łąka 
— sprzedam. Poznań, Lam
pego 5 m. 40625g

Kupię zaraz willę 5-poko- 
jową, kuchnia, łazienka, 
garaż, ogród, okolica — 
Grunwald, Jeżyce, Wino­
grady — do 500.000 zł, od 
właściciela. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
41314g.
Dwie atrakcyjne wille w 
Poznaniu, wolnostojące, 
całe wolne, nadające się 
na zamieszkanie dwóch ro 
dżin — spiesznie sprzedam 
poważnym reflektantom z 
Większą gotówką. Adam­
ski, Poznań, Matejki 33 a.

41328g
Sprziedam piękną willę 5 
pokoi, kuchnią, c. o., po 
kupnie całość wolna. O- 
strów Wlkp., Zacharzew, 
ul. Spacerowa 47. 1685p
Działkę budowlaną sprze 
dam. Września, Szeroka 
18. 40983gpr

Sprzedam 6 i 2 ha ziemi 
ogrodowej, Murowanej 
Goślinie. Biasiada, Obor­
nicka 17. 40513g

0 Zguby 0 Różne
Zginęły cztery roczne ja­
łówki. Uczciwego znalaz­
cę proszę o wiadomość. 
Józef Rymar, Morasko, 
pow. Poznań, poczta Su­
chy Las, tel. 553-13.
_____________  _______ 41324g
Zaginął pies mały, biały, 
długowłosy, grzbiet beżo­
wy — okolice Grunwaldz 
kiej. Zwrot wynagrodzę. 
Sikorski, Płowiecka 8 B.

______________________ 41338g
Zgubiłem prawo jazdy na 
motocykl, wydane przez 
Prezydium Powiatowej 
Rady Narodowej w Koś­
cianie, na nazwisko Kazi, 
mierz Kowalski, zam. w
Olszewie 35, pow. 
cian.

Koś- 
1681p

Lodówki naprawiam. Tel.
316-07. 41077g
Fotografia barwna, wszel 
kie prace wykonuje pra­
cownia fotograficzna Po­
znań, Przybyszewskiego 
48 m. 3.40509g
Stomatolog specjalista
protetyk, pomoże w prak 
tyce. Oferty „Prasa”, — 
Grunwaldzka 19 dla 40544g

tDnia 25 października 1970 r. zmarł po długich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., 

nasz najukochańszy mąż. ojciec, brat, teść i wu­
jek, przeżywszy lat 67, śp.

STEFAN MIGDAŁEK
powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się w środę, 28 bm.
14.30 z kaplicy szpitalnej w Pniewach.

W głębokim smutku pogrążeni 
żona, córki, brat i

Pniewy, ul. Spichrzowa 17.

o godz.

zięć
41379g

tDnia 24 października 1970 r. po ciężkich cier­
pieniach zakończył swoje pracowite życie, 

opatrzony Sakramentami św., przeżywszy lat 
86 nasz ukochany ojciec, teść, dziadek i pra­
dziadek, śp.

EDWARD KONIECZNY
Pogrzeb odbędzie się w środę, 28 bm. o godz. 

13 z kaplicy cmentarnej na Miłostowie - Główna.
W głębokim smutku pogrążone

DZIECI
Poznań, Cybińska 7/8. 41356g

tDnia 23 października 1970 r. po ciężkich cier­
pieniach zmarła, opatrzona Sakamentami 

św., ukochana żona, matka, teściowa i babcia, śp.

BRONISŁAWA MUŁOWSKA
z domu BALWIŃSKA

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 27 bm. o go­
dzinie 11.55 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

W głębokim żalu i smutku pogrążeni 
mąż, córki, zięć i wnuki

Poznań, ul. Mylna 17. 41319g
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Wtorek Słońce: 6.21—16,20 
_____________________________________ J

TEATRY

W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „igraszki trafu 
i miłości”; NOWY — g. 19 „Pier­
ścień wielkiej damy”; OPERA _  
g. 19 „Mądra” i ,.Służąca panią”; 
OPERETKA — g. 19 „Hrabia Lu- 
xemburg”; MARCINEK — g. 11 i 
17 „O Kasi, co gąski zgubiła”.

KINA

W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO: „Piękny listopad”; 
KOŚCIAN: „Czarny wiatr”; LESZ 
NO: „Białe słońce pustyni”; NO­
WY TOMYŚL: „Bunt na •Boun­
ty*”; OBORNIKI: „Poradnik żona 
tego mężczyzny”; ŚREM: nieczyn 
ne; ŚRODA: „Lew pręży się do 
skoku”: SZAMOTUŁY: „Wyspa 
na lądzie”; WĄGROWIEC: „Mi­
lion lat przed naszą era”; WRZEŚ 
NIA: „Gwiazdy Egeru” cz, I. i II.

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON — g. 12—20 
„Japonia” cz. II.

RADIO
WTOREK — PROGRAM I: Fala 

1322 m: 8.05 Public. Międzynar.; 8.10 
Graja „Czarodziejskie Akordeony 
Adriano”; 8.15 Gra Polska Kapela 
p/d F. Dzierżanowskiego; 8.45 W 
kilku taktach, w kilku słowach; 9 
Dla kl. VIII (wych. obywatelskie) 
Co to za budowa?; 9.20 Melodie 
w dawnym stylu: 9.40 Dla przedszko 
li — Październikowe zagadki; 10.05 
„Szkoła janczarów” ode. 5; 10.25 
Utwory kompozytorów franc. z 
przełomu XVII i XVIII wieku; 
10.50 Technika na co dzień; 11 Dla 
kl. VI (język polski) „RRW” 
słuch.; 11.30 Dedykujemy drugiej 
zmianie — konc. rozrywk.; 11.49 
Rodzice a dziecko; 12.25 Więcej, le 
piej, taniej; 13 Dla kl. III—IV 
(wych. muzyczne) Wielka groma­
da; 13.20 Konc. z nagrań Ork. Man 
dolinistów Łódzkiej Rozgł. PR; 
13.40 Mel. i rytmy dla wszystkich; 
14 Portrety literackie — audycja; 
15.05 Godzina dla dziewcząt i 
chłopców; 16.05 Sylwetka ;ompo- 
zytora — A. Zarzycki; 16.30 Popo­
łudnie z młodością; 18.50 Muz. i 
Aktualn.; 19.15 Dla domu i dla cie 
bie; 19.30 Konc. życzeń; 20.25 Ta­
neczne pas z Bratysławy; 21 Prze­
gląd wydarzeń ekonom.; 21.28 
Teatr PR — Studio Klasyczne 
„Zbrodnia i kara” słuch.; 22.50 Gio 
ranni Gabrielli: Dwie canzony; 
23.10 Przeglądy i poglądy; 23.10 Ze 
spół E. Spyrki; 23.40 Tańczymy do 
północy; 0.01 Program nocny z 
Zielonej Góry.

WIADOMOŚCI; 5, 6, 7, 8, 10, 
12.05,- 15, 16, 18, 20, 23, 24, 1, 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69.74 MHz: 8.35 Świat i my; 9 Utwo 
ry Bacha, Glucka i Mozarta w na­
graniach słynnych orkiestr; 1.35 Z 
życia ZSRR; 9.55 W różnych ryt­
mach i nastrojach; 10.25 „Parna- 
sik”: 10.55 Konc. muz. operowej; 
13 Czas dobrych gospodarzy; 13.15 
Słuchacze piszą — my odpowiada 
my; 13.25 Zespoły dixieleandowe; 
13.40 Aktualności Ork. PR p/d S. 
Rachonia; 14.45 Błękitna Sztafeta; 
15 Śpiewa Chór Radia Szwajcarii 
Włoskiej; 15.20 Muzyka popular­
na: 17.15 Aud. spoi.; 17.25 Z życia 
poznańskich szkół muzycznych; 
17.55 Radioexpress; 18.05 Kwadrans 
ulubionych melodii; 19.15 Jeżyk 
angielski; 19.30 Magazyn literacko- 
^uzyczny ..Moje dziewczę, zapom 
nil”: 21.15 Z nagrań solistów za- 
r>roszonvch do naszego studia — 
Austriacki Duet Fortepianowy: 
Hans Kann i Rosario Marcino — 
gra utwory Reethovena; 21.30 Re­
portaż literacki A. Małachowskie­
go z Włoch; 21.50 10 minut z Kwin 
tetem George’a Shearing’a; 22.30 Z 
wokandy: 22.45 Dźw. wydanie mie 
siecznika „Jazz”: 23.10 Reportaż z 
Konc. Warszawskiego Koła ZKP.

WIADOMOŚCI: 5.38, 6.38 , 7.38, 
8.30, 9.30, 12.85, 14. 18, 19, 22, 23.58.

PROGRAM III: UKF 66,62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20. 31, 41 i 
49 m: 7.58 Mikrcrecital Marka Gre 
chuty; 8.85 Przeboje na różnych 
instrumentach; 8.35 Muzyczna poez 
ta UKF; 9 „Worek Judaszów” — 
ode. 1 pow. Z. Nienackiego; 9.18 
Dawne i dzisiejsze piosenki stu­
denckie; 9.38 Rok 70-ty; 9.45 Kwa 
drans w stylu soat; 18 J. S. Bach 
— Konc. d-moll na 3 klawesyny i 
ork.: 10.15 Aud. radia ONZ; 18.35 
Wszystko dla pań; 12.25 Konc. 
muz. uniwersalnej; 13 Na lubel­
skiej antenie; 15 Jestem sędzia — 
raweda prof. Z. Resicha: 15.18 W 
cieniu przeboju: 15.35 Pejzaż ma- 
lowanv wspomnieniami — rep.: 
15.50 Menuety i gawoty; 16.15 Nasz 
rok 70-ty; 16.38 „Trabizupka” i in­
ne piosenki starci Warszawy; 16.45 
Przeboje na trahke: 17.05 Ouodli- 
bet — czyli co kto lubi; 17.30 „Wo 
r«»k Judaszów” — ode. 2 pow.; 
17.40 Z kompozytorskiej teki 
Paula McCartneya: 18.10 ..Swi- 
niobicie” — humoreska; 18.35 Sałat 
ka po włosku: 19 Wiek jazzu; 19.15 
Na istrumentach ludowych: 19.45 
Polityka dla wszystkich: 20 Nowe, 
nowsze i najnowsze: 20.48 Pełno­
etatowy antypieśniarz — gawęda: 
?o.5O Przeboje z archiwum: 21.05 
Uwaga, nwaea. nadchodzi... — mata 
zvn: 21.20 Rozszyfrowujemy nio- 
senke: 21.40 Na poboczu wielkiej 
no!itvki — felieton: 21.58 Opera 
Ch. W. Glucka „Orfeusz i Furvdv 
ka”: 22.08 Z nagrań Dinah Wa­
shington: 22.15 Powieść w wvd. 
dźw. ..Pieknv nan” — ode. 11: 
23.45 t niech wam sie w nocv nrzy 
Sni: 23 Swoie ulubione wiersze 
recytuje H. Mikołajska: 23.06

Z Leszna

Szkoła im. Mariana Buczka 
otrzymała sztandar

Szkoła Tysiąclecia nr 9 im. Mariana Buczka na Zatorzu w 
Lesznie należy do przodujących w naszym województwie. 
Uznana przez władze oświatowe za wiodącą i eksperymental 
ną, włącza się czynnie w nurt wymiany nowatorskiej myśli 
pedagogicznej, utrzymując bliskie kontakty z placówkami o- 
światowo-kulturalnymi województwa poznańskiego, zielono­
górskiego, a ostatnio wrocławskiego.

Wojewódzka Rada Postępu 
Pedagogicznego w Poznaniu 
oceniając pozytywnie wkład 
pracy w dziedzinie unowocześ 
niania szkolnictwa każdego ro 
ku jednej z trzech szkół nasze 
go województwa przyznawała 
wyróżnienia i nagrody za o- 
siągnięcia w dziedzinie dydak 
tyczno-wychowawczej. Ukoro­
nowaniem pracy Rady Pedago 
gicznej, młodzieży oraz Komi­
tetu Rodzicielskiego i Opiekun 
czego „dziewiątki” była ubieg 
ła sobota. W dniu tym odbyła 
się uroczystość przekazania 
szkole sztandaru ufundowane­
go przez Komitet Rodzicielski 
i uczniów, którzy pieniądze u- 
zyskane ze zbiórki makulatury 
i innych odpadów użytkowych 
w kwocie 4 tysięcy zł przezna­
czyli na ten cel. W ramach 
przeprowadzonego wspólzawcd 
nictwa o miano klasy sztanda­
rowej najlepsze wyniki w gru 
pie dzieci młodszych uzyskała 
klasa Ilb, a w grupie star­
szych klasa Va.

Na uroczystość przekazania 
szkole sztandaru do „Dziewiąt­
ki’’ przybyli przedstawiciele 
miejscowych władz partyjnych, 
państwowych i oświatowych, 
członkowie ZBoWiD i zaproszę 
ni goście.

Przemówienie okolicznościo­
we wygłosił kierownik szkoły 
— Michał Stachowiak, następ

• ...Mieszkańcy Osiecznej 
pow. Leszno zapytują dlacze­
go tak często pozbawiani są 
światła. Mieszkania i ulice wie 
czorami toną w ciemnościach.

• ...Zakład Energetyczny Po 
znań-Teren wyjaśnia, że ze 
względu na duże usterki nie 
można było od razu podłączyć 
do sieci lamp oświetlenia ulicz 
nego na Osiedlu Południe w 
Kostrzynie. Od 20 X wszystkie 
lampy oświetlają osiedle.

• ...Oświetlenie uliczne w 
miejscowościach Wyrzeka, No- 
chowo, Morka i Budzyniewo 
zostało naprawione. Wszędzie 
tam palą się lampy. Informu­
je nas o tym Zakład Energe­
tyczny Poznań-Teren. (s)

„Wielkopolska" 
poszukuje

Zespół Pieśni i Tańca „Wiel­
kopolska” przy Pałacu Kultu­
ry przyjmuje dziewczęta w wie 
ku od lat 17 do 23 j chłopców 
od lat 18 do 25 do sekcji chó­
ralnej i baletowej. Przesłucha 
nia odbędą się 29 i 30 bm. od 
godz. 17 w sali nr 213. Kandy­
daci powinni zaopatrzyć się w 
zdjęcie, życiorys, podanie, opi­
nię szkoły lub zakładu pracy.

Zgłoszenia przyjmuje Sekcja 
Uczestnictwa Pałacu Kultury 
(pok. 51) w godz. 9—20. (na)

Muzyka nocą; 2350 Na dobranoc 
śpiewa Massiel; 24 Wiadom. Radia 
ONZ.

WIADOMOŚCI: 5, 6.30, 7.38, 8.39, 
10.30. 15.30. 17. 18.30. 22.

3 TELEWIZJA
WTOREK; 9.55 — Język polski 

kl. II lic. A. Mickiewicz „Dziady”; 
18.40—12 „Ostatnie dni” — fab. film 
polski; 12.45—13.15 — Przysposobie­
nie rolnicze — „Jak powstaje mle­
ko”; 13.55—14.25 — Przysposób, roi 
nicze — „Jak powstaje mleko”; 
15.20 — Politechnika TV — Mate­
matyka I rok — „Wektory” — 
cz. II oraz „Wektory na płasz­
czyźnie”; 16.30 — Dziennik; 16.45 — 
Transmisja z Finału Mistrzostw 
Świata w Gimnastyce Kobiet — 
(Lubiana): 18 — TV Ekran Mło­
dych; 19 — Rozmowy o zmierz­
chu; 19.28 — Dobranoc i Dziennik; 
28.85 — „Ostatnie dni” — fabular­
ny film polski: 21.25 — Transmi­
sja z Finału Mistrzostw Świata w 
Gimnastyce mężczyzn (Lubiana); 

nie inspektor szkolny — Jan 
Fularz odczytał akt nadania 
szkole sztandaru. Po ceremo­
nii przekazania sztandaru mlo 
dzież „dziewiątki” złożyła uro 
czyste ślubowanie.

W trakcie uroczystości dele­
gacja Szczepu harcerskiego im. 
mjr. Hubali przy węźle PKP 
złożyła kwiaty przed popier­
siem patrona szkoły — Maria­
na Buczka.

Częścią artystyczną w wyko 
naniu młodzieży „Dziewiątki” 
zakończono tę niecodzienną uro 
czystość.

MARCIN RYDLEWICZ

Kolejna ekspozycja fotografi­
czna Amatorskiego Klubu 
Filmowego „Raj-Haj” w Ko­
ścianie, przedstawiona w ho 
lu kina „Słowianin”, nosi ty­
tuł „Gdy mama pracuje". O- 
bejmuje ona cykl 15 fotogra­
mów Andrzeja Kaczmarka, 
przedstawiających dzieci z 
Państwowego Przedszkola nr 
1 w Kościanie. AKF „Raj. 
Haj” jest klubem przyzakła­
dowym, zawiązanym przez 
pracowników Kościańskich

Zakładów Budowy i Remon­
tów Urządzeń Chemicznych. 
Przedsiębiorstwo to sprawuje 
jednocześnie opiekuństwo nad 
Przedszkolem nr 1. Tak więc 
wspomniana wystawa fotogra 
frezna jest miłym upomin­
kiem, jaki AKF „Raj-Haj” 
przygotował swym miłusiń- 

skim. (zi)
Fot. — A. Kaczmarek

22.45 — Dziennik; 23.05 —0.10 — Po­
litechnika — (powt.).

ŚRODA: 9—9.30 — Historia kl. 
VIII — „Wielki Październik i jego 
konsekwencje”; 9.55 — Historia kl. 
VII „Naczelnik Kościuszko”: 
10.30—11.20 — „W pogoni za szczę­
ściem” cz. III filmu z serii „Saga 
rodu Forsytów”; 11.45 — Z cyklu 
„Wybieramy zawód”; 15.20 — Poli­
technika TV — Matematyka — 
kurs przygotowawczy „Wielomia­
ny” cz. I i II; 16.30 — Dziennik 
IV; 16.40 — Program dla młodych 
widzów „Aula” sesja XXI; 17.10 — 
Magazyn ITP; 17.20 — „Za kierów 
nica”; 17.50 — PKF; 18 — Często­
chowskie prząśniczki; 18.25 — Syl- 
wetki Muzy — Janusz Kłosiń­
ski; 19 — kobieta współczesna: 
19.20 — Dobranoc i Dziennik: 20.05 
— „W pogoni za szczęściem” III 
cz. filmu z serii „Saga rodn For­
sytów”; 20.55 — Światowid: 21.25 — 
„Muzyka XX wieku — czyli bądź 
tu mądry”; 18 program z cyklu 
..Słuchamy i patrzymy”; 22.15 — 
Dziennik: 45—23.40 — Politech­
nika — (powt.).

Kto się boi «czerwonego kura»
7 ieprzypadkowo gromadę 

I Racot w pow. kościań­
skim wybrano na miej­

sce wyjazdowego posiedzenia 
Komisji Propagandy Okręgu 
Wojewódzkiego Związku OSP 
w Poznaniu. Gromada ta mo­
że być bowiem przykładem do 
brze ustawionej pracy prewen­
cyjno-propagandowej.

Powiat kościański w ogóle na 
leży do najmniej palnych po­
wiatów naszego województwa, 
a mieszkańcy gromady Racot 
nie pamiętają, kiedy w którejś 
z 12 wsi. wchodzącej w jej 
skład, zdarzył się pożar. W każ 
dym bądź razie w tym roku, no 
towanym jako suchy i sprzy­
jający powstawaniu ognia, 
członkowie 13 racockich jed­
nostek OSP spieszyli z pomocą 
innym. W tym roku zresztą w 
porównaniu do ubiegłego pali­
ło się-'w całym powiecie nie­
wiele. Jeśli w roku 1969 wy­
buchło tu 65 pożarów, a straty

ODZHACZENIA 
UCZESTNIKÓW II WOJNY 

Światowej
LESZNO. W auli Zespołu Szkół 

Zawodowych CZSP w Lesznie od 
była się uroczystość wręczenia od 
znaczeń państwowych uczestni­
kom II wojny światowej i oso­
bom, które wyróżniły się w okre 
sie utrwalania władzy ludowej. 
Medalami „Na polu chwały” prze 
wodniczący Prezydium MRN w Le 
sznie — K. Paszek udekorował 145 
osób.

W części artystycznej z okołicz 
n ości owym programem wystąpił 
szkolny zespół świetlicowy, (r)

DOŻYNKI W FOTOGRAMACH
SZAMOTUŁY. Wszystkie więk­

sze uroczystości w Szamotułach 
są na ogół rejestrowane przez sza 
motulskich fotografików i po pew 
nym czasie odżywają na wystawie 
fotograficznej. W minioną sobotę 
w klubie „Ad Acta” Prezydium 
PRN w Szamotułach otwarto kolej 
ną wystawę naszego współpracom 
nika, Mariana Różańskiego pt. 
„Dożynki powiatowe”, której or­
ganizatorem jest Wydział Rolni­
ctwa i Leśnictwa Prezydium PRN.
Prace fotograficzne przedstawiają 
przede wszystkim widowiskową 
stronę dożynek, tj. tańce i pokazy 
w wykonaniu zespołów regional­
nych.

SYMPOZJUM W „ROFAMłE”
ROGOŹNO. W ub. tygodniu W 

Rogozińskiej Fabryce Maszyn Roi 
niczych „Rofama” odbyło się sym 
pozjum, którego organizatorem by 
ła firma — Mertik — z Niemie­
ckiej Republiki Demokratycznej, 
za pośrednictwem Biura Zbytu 
Sprzętu Pomiarowo - Kontrolnego 
w Poznaniu. Tematem był zmoder 

wyniosły 1 065 tys. zł, to w 
1970 r. alarmowano straż w 25 
wypadkach, a straty były o po 
nad połowę mniejsze. Najgroź 
niejsze i najkosztowniejsze by 
ły wyładowania atmosferycz­
ne.

Tak częsta gdzie indziej 
przyczyna, jak ludzka nieos­
trożność, zdarza się tu coraz 
rzadziej. Dbałość o przestrzega 
nie przepisów bezpieczeństwa 
p. pożarowego weszło już w 
nawyk. Przypominano o tym 
zresztą mieszkańcom przez 
wiele lat i w dalszym ciągu 
na zebraniach wiejskich dużo 
miejsca poświęca się zagadnie 
niom ładu i porządku, systema 
tycznie kontroluje stan zabez­
pieczenia gospodarstw przed 
ewentualnością pożaru, od naj 
młodszych lat wciąga się mło­
dzież w tę problematykę. Mło­
dzieżowe drużyny przeciwpożą 
rowe. przeszkolone teoretycznie 
i bojowo są wielką pomocą 
strażactwa.

Na profilaktykę położono w 
Kościańskiem szczególnie duży 
nacisk. Pilnuje się zabezpieczę 
nia rezerw wodnych do celów 
gaśniczych, co niestety jest naj 
słabszą stroną niektórych po­
wiatów, dba o zapewnienie 
łączności telefonicznej w okre­
sie dużego zagrożenia pożaro­
wego, przestrzega zasady, aby 
podczas żniw w pierwszej ko­
lejności sprzątane były zboża 
z pasów, położonych wzdłuż to 
rów kolejowych, kontroluje po 
rządkowanie powierzchni ma­
gazynowej itp.

Są to sprawy pozornie oczy­
wiste. a jednak niedoceniane w 
niektórych rejonach Wieikopol 
ski. Niedopilnowanie ich moż­
na gdzieniegdzie przypisać

0 porządek, ład i bezpieczeństwo
Z sesji PRN w Kościanie

W ub. tygodniu w Domu Kultury Wojewódzkiego Szpitala 
dla Nerwowo i Psychicznie Chorych w Kościanie odbyła się 
kolejna sesja Powiatowej Rady Narodowej, poświęcona pro­
blemom porządku i bezpieczeństwa publicznego.
Szczegółowe sprawozdanie 

analizujące sytuację za okres 
od 1 stycznia 1968 r. do 30 
czerwca br. przedstawił Ko­
mendant Powiatowy MO — 
mjr Józef Pigłas.

Radni po szerokiej, twórczej 
dyskusji nakreślili dalsze kie­
runki działania organów admi 
nistracji powiatu w omawia­
nym zakresie.

W swojej uchwale w spra­
wie bezpieczeństwa i porząd­
ku publicznego na terenie po 
wiatu kościańskiego Powiato-

nizowany typ regulatora bezpośred 
niego działania. W sympozjum u- 
czestniczyli członkowie koła 
SIMP, działającego przy rogoziń- 
skiej „Rofamie” oraz młodzież 
wyższych klas Rogozińskiego Te­
chnikum Mechanicznego i Zasad­
niczej Szkoły Zawodowej. Ogó­
łem w sympozjum wzięło udział 
212 osób. (tin)

„SZYBKOŚCIOWCY"

WRZEŚNIA. Przykładem wzoro 
wej organizacji pracy jest Społe­
czny Komitet Budowy Sieci Wo­
dociągowej przy ul. B. Prusa; 
efekt: w dwa dni pracy wykona­
no i położono 258 mb sieci wodo­
ciągowej. (jac)

NAJLEPSZY W TURNIEJU

LESZNO. 21 bm. w klubie PZGS 
zakończono eliminacje powiatowe 
pionu CRS w konkursie wiedzy 
społeczno-politycznej pod hasłem- 
„Człowiek — Świat — Polityka”. 
Zwycięzcą eliminacji został przed 
stawiciel Gminnej Spółdzielni w 
Lipnie — Henryk Jaskuła, który 
reprezentować {ł^ci^ie pion CRS po 
wiatu leszczyńskiego w elimina­
cjach wojewódzkich.

W POGONI ZĄ KOSTKĄ

KOŚCIAN. Mieszkańcy tego mia 
sta od kilku tygodni na próż- 
po szukają w sklepach kostek 
„maggi”, lub przyprawy o tej naz 
jwie. Artykuły te można natomiast 
nabyć w sklepach GS-owskich. tjy 
le tylko, że wymaga to specjal­
nego wyjazdu lub czynienia za­
pasów. (zi)

LUDZIE LISTY PISZĄ...

OBORNIKI. Przed budynkiem 
miejscowego Urzędu Pocztowego 
ustawiona będzie wkrótce skrzyn­
ka pocztowa, natomiast w 30 klat­
kach schodowych dużych budyn­
ków mieszkalnych zamontuje się 
skrzynki listowe typu „Hermes”. 

niedostatecznej operatywności 
strażactwa, ale w głównej mie 
rze niezdyscyplinowaniu społe 
czeństwa, które lekceważy za­
lecenia i przestrogi. Nawet w 
tych powiatach, gdzie notuje 
się największą liczbę pożarów 
trudno jest przypisywać klęskę 
tylko istnieniu słomianych 
strzech. Bo np. w gromadzie 
Racot jest ich jeszcze 17, a o- 
gień je omija od lat.

Niestety, zadziwiające jest; 
że w parze ze znajomością wie 
dzy teoretycznej nie zawsze po 
stępuje praktyczne działanie. 
Wielkopolska, rejon przodują­
cy pod każdym względem, ma 
jący bogatą kulturę, wysoką cy 
wilizację, zamożny i postępo­
wy, wciąż jeszcze znajduje się 
w kraju w czołówce najbar­
dziej palnych województw. Je 
żeli tak duży nacisk kładzie 
się na zmianę pokryć dacho­
wych na trudnopalne, wymaga 
się budowania zbiorników 
wodnych, zakładania zgodnych 
z przepisami bezpieczeństwa in 
stalacji elektrycznych j przewo 
dów kominowych, odgromni­
ków. a zalecenia te wykonywa 
ne są głównie w obawie przed 
sankcjami, znaczy to, że spo­
łeczeństwo nie zrozumiało jesz 
cze, że wszystko to rna jeden 
sens: bezpieczeństwo, ochronę 
mienia, zapobieganie trage­
diom.

Powiat kościański może być 
przykładem właściwie pojęte­
go zapobiegania groźnemu 
żywiołowi, który żeruje głów­
nie na wsi. 75 proc, poża­
rów i 85 proc, strat pożaro­
wych przypada bowiem na 
wieś.

Z. D.

wa Rada Narodowa w Kościa­
nie stwierdziła m. in.:

(...) Organa Milicji Obywatel­
skiej powiatu kościańskiego w 
ostatnich latach w poważnym stop 
niu przyczyniły się do poprawy 
stanu bezpieczeństwa i porządku 
publicznego. Nastąpił dalszy 
wzrost aktywności w ściganiu 
przestępstw i wykroczeń, zwłasz­
cza gospodarczych i kryminal­
nych. Mimo to obserwuje się na­
dal znaczne zagrożenie porządku 
na drogach publicznych, wzrasta 
przestępczość wśród młodocianych 
i wzrasta ilość czynów kryminal­
nych. W wielu zakładach produk­
cyjnych i instytucjach występuje 
marnotrawstwo, bałagan w ewi­
dencji, brak nadzoru nad powie­
rzonym mieniem społecznym oraz 
przypadki niewłaściwego zabezpie 
czenia mienia i dokumentacji służ 
bowej (...)”.

W celu poprawy stanu bez­
pieczeństwa i porządku pu­
blicznego w powiecie kościań­
skim Powiatowa Rada Narodo 
wa opracowała kompleksowy 
program działania, oparty na 
harmonijnej współpracy wielu 
ogniw administracji państwo­
wej.

I tak Wydział Oświaty i Kul 
tury Prezydium PRN zobowią 
zano m. in. do: zorganizowania 
ścisłej kontroli zachowania się 
młodzieży w miejscach publicz 
nych; rozwinięcia wśród mo­
ralnie zagrożonych i zdemora 
lizowanych szerokiej działalno 
ści wychowawczej; szerszego 
spopularyzowania wśród mło­
dzieży szkolnej przepisów ko­
deksu drogowego i nasilenia w 
ramach pracy kulturalno- 
oświatowej w klubach wiej­
skich problematyki walki z 
przestępczością, wykroczenia­
mi drogowymi i gospodarczy­
mi.

Wydział Przemysłu i Han­
dlu zobowiązany został uchwa 
łą PRN do ścisłego współdzia­
łania ze Społeczną Komisją 
do Walki ze Spekulacja i Nad 
użyciami, oraz do zweryfiko­
wania pracowników, zatrud­
nionych w’ placówkach handlo 
wych na stanowiskach mate­
rialnie odpowiedzialnych pod 
kątem ich przygotowania i ucz 
ciwości zawodowej.

Uchwała nakreśla również pod­
stawowe kierunki działania dla 
Wydziału Gospodarki Komunalnej 
i Mieszkaniowej oraz Wydziału 
Spraw Wewnętrznych Prezvdium 
PRN, podkreślając z naciskiem 
fakt, że stan porządku i bezpie­
czeństwa publicznego w powiecie 
zależy nie tylko od sprawności pra 
cy organów MO lecz także od no- 
czynań terenowych władz admini­
stracyjnych — gromadzkich i miej 
skich rad narodowych oraz od za­
angażowanej nostawy całego, spo­
łeczeństwa. fzi)
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